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Przed ogłoszeniem list państwowych I Zbrodnia 1 samoM]s!wo wiceprezydenta 
Oetrdo o * oosledzeoie ooist»oirel komls'1 wyborne! 
i Wczoraj wieczorem rozpo­
częło się decydujące posiedze­
nie państwowe] komisji wybor­
czej w Warszawie. 

Obrady przeciągnęły ale do 
późnej nocy, ponieważ komisja 
przeprowadzić musiała dysku­
sję ogólną 1 szczegółowa w 
•prawie zakwestionowanych 
6 komunistycznych list państwo 
wych oraz załatwić musiano 
Łwestję poszczególnych kandy-

hfut 

datów listy Centrolewu I listy' 
Stronnictwa Narodowego. Wia-1 
domo boweim, Ii niektórzy kan­
dydaci, figurujący na tych li­
stach, Jak p. Al. Dębski z listy 
nr. 4 oraz p. Lleberman, Pragler 
I Witos z listy nr. 7 wycofali 
swe kandydatury. 

Dziś upływa termin ogłosze­
nia w „Molntorze Polskim" list 
państwowych. 

Strzel* do łam M tle totek 

00 P« Pf0Zyd€fll8 
omd owsreetiMi q r"B , t 9oti"\ r Opuszczając granica , Polski 

brat cesarza japońskiego książę 
Takamatsu wysiał z Chojnic do 
p. Prezydenta Rzeczypospolitej 
następującą depeszę: 

„Opuzczalac PaosU szlachetny bal, 
pragnę wyrazić WnzeJ Ekscelencji no 
ią szczerą wdzięczność' u goicinnosc, 
ttorel doznałem w czasie meeo poby-
Al w Polsce zarówno ze strony Wa-
czel Ekscelencji lak I narodu Kolskiego. 

Unoszę ze tobą niezapomniane wwam 
pienie tego miłego pobyto. Proszę Ws-

ną Ekscelencje, ałeby zechciała złe-
Łyt wyrazy mego uszanowania Pani 
MotcłcUel, dołączając doń podzleko-
wuli kslęznel. 

<—) tiobaHto, 

SOSNOWIEC, 16. 10. — Dzłś c 
godzinie 10-eJ rano Zagłębia Dą­
browskie zostało wstrząśnięte 
wiadomością o tuitowanam zabój­
stwie i samobójstwie wiceprezyden 
ta m. Sosnowca, Kazimierza Jar­
zy. Przechodząc ulicą z żoaą Alek­
sandrą. Jarzą dobył w pewnej 
chwili rewolwer 1 kilkoma strza­
łami ciężko zranił Zonę w szyję 1 w 
piersi. 

Ody rama opadła na chodnik 
Jarzą oddał do siebie dwa strzały 
1 padł trupem na miejsca. 

Ciężko ranną Jarłową odwiezio­
no do szpitala. Lekarz* mają na­
dzieję utrzymania Jej przy tyciu. 

I Jarża osierocił pięcioro dzieci. Zo­
nę poślubił przed rokiem. 

Zmarły był wiceprezydentem m. 
Sosnowca od lat pięciu przez dwie 
kadencje, należał do egzekutywy 
PPS. CKW. Zagłębia Dąbrowskie­
go, 

Zona Jego stała słę ostatnio zwo­
lenniczką . secesjoalstów * z. partii 
adw. Pawełka i Radka. którzy nie­
dawno wystąpili z PPS. Na tam 
tle dochodziło między małżonkami 
do sprzeczek I awantur. 

Sprzeczki te osiągnęły punkt 
kulminacyjny, gdy Jutowa wy­
prowadziła sie od meta ł została 
przyjęta do kancelarii adw. Paweł­
ka w charakterze urzędniczki. 

Samobójstwo wiceprezydenta 
Jarzy 1 usiłowanie zabójstwa wy­
wołało w Zagłębia wielkie wraże­
nie, (S). 

Stniert pilota w płonącym samolocie 
po odwfJiirfjto skrndeł nad lotnisk ooą « Inkowie 
KRAKÓW, 16.10. Dziś około 

godz. 10 przed południem na lot­
nisku wojskowem w Rakowtcach 
wydarzyła się katastrofa lotni­
cza, które] ofiarą padł pporuczrrlk 
pHot Stanisław Nowakowski z 1 
pułku lotniczego w Warszawie. 
bodący na kursie pilotażu my­
śliwskiego przy 2 pułku lotni­
czym w Krakowie. 

Podczas ćwiczeń, w chwili gdy 
ppor. Nowakowski • wykonywał 
ćwiczenia akrobatyczne na wyso 
kości 1000 metrów nagie oberwa­
ło się od aparatu Jedno skrzydło, 
wskutek czego maszyna zaczęta 
tracić równowagę. 

Po chwili odpadło 1 drucie 
skrzydło, motor zaś w dalszym 

• 
MWIEftCłE 

• p. Prezydenta 
i P. Prezydent Rzeczypospoli­
tej przyjął wczoraj rektora Uni­
wersytetu warszawskiego prof. 
Michałowicza, profesora Poli­
techniki warszawskiej Maksy­
miliana Hubera 1 min. Kwiatków 
skiego. 

Zamordowanie kandydatów B. B. w Częstochowie 
przez komendanta bojówki *»«•»» 8. C §c« 

Cztery trapy — czterech rannych 
CZĘSTOCHOWA, 16.10.'Tel. 

wł. — Omach Kasy chorych w 
Częstochowie przy ul. Mickie­
wicza był dziś rano widownią 
wstrząsającej zbrodni na tle po-

lltycznem. 
W gabinecie inspektora Kasy 

chorych, Furmańczyka, odby­
wała się' rano konferencja, w 
której brali udział Inspektor An­
toni Funmańczyk, komisarz Ka 

W zrewoltowanej BrazytH 

Kewohioja w Brazylii obiela miasto Sao Patrio, wierne dotychczas rządowi 
•» •wiaakowemo, Na zdjęciu widok złówoego płaco w Sao Paulo. 

Pod sHaMtatem Nsmotta Piłsudskiego 
Odoowfeol "oło*s'*w nlem:etkicfi Tret 

Na wiecu, odbytym w dniu, W walce o wolność Polski 
13.10 1930 roku we wsi Paproć stać było nas na ofiary, dziś 
Duda, gminy Jasienica, powla-
*u ostrowskiego, została uchwa­
lona przez kolonistów niemiec­
kich, osiadłych w Polsce nastę­
pująca rezolucja: 

„My, mieszkańcy wsi Paproć 
Duda, gminy Jasienica powiatu 
ostrowskiego, niniejszem zakła­
damy najkjUegoryczniejszy pro­
test przeciwko mowie wygło­
dzonej przez ministra niemiec­
kiego Treviranusa, czyhającej 
•a całość ziem Polski. 

Mylisz się, panie ministrze 
Treviranusie, jeśli sądajsz, ze 
jesteśmy osłabieni, lun ubolewa­
my za burzycielami ładu 1 po­
rządku. Zapewnić Clę chcemy, 
te osłabieni nie jesteśmy, wiara 
W naszego Bohatera nie słabnie, 
fecz potęguje się z każdą chwl-

przyszedł czas na oczyszczę 
nie Jej z mętów. Naród nasz, ja 
ko pragnący pokoju, protestuje, 
wnosząc na ręce władz wyra­
zy zapewnienia, że w razie po­
trzeby, granic Ojczyzny strzec 
będziemy pod wodzą Marszałka 
Józefa Piłsudskiego, dla które. 
go ufność nasza jest niezachwia­
na, o czem poświadczą nadcho­
dzące wybory". 

Edward Sonnenberg — nmi 
czyeiel, Otto Buzę, August 
Buzę, Ludwik Bazę, Piotr 
Łuszczewski, Stanisław Dzie­
rga. Bolesław Dzierżą, Rudolf 
Digert, Rudolf Sztejmejer. 
Reichenbach Stanisław, Robert 
Sztikmejer, Gustaw -Rudolf Bu 
ze, Rudolf Szulc. Józef Ogro­
dnik, Ferdynand Szyc. 

sy chorych w Częstochowie Jó­
zef Rejowsld 1 naczelny lekarz 
Kasy dr. BlluchowskL 

Około godz. 11 przed połu­
dniem na korytarz, wiodący do 
drzwi gabinetu, wbiegł niejaki 
Jan Kostrzewskl, 

członek miejscowej bojówki 
P.P.S. CK.W. 

i odtrąciwszy woźnego,. który 
zastąpił mu drogę, wtargnął do 
gabinetu, gdzie odbywała się 
konferencja. 

Bez słowa Kostrzewskl skie 
rował trzymany w teku rewol­
wer w pierś inspektora Furmań­
czyka i pociągnął za cyngiel. 

Padł strzał. 
Inspektor Furmańczyk trafio­

ny kulą w serce osunął się mar­
twy na podłogę. 

Następnie morderca strzelił'Jajo w mieście wstrząsające 
de koratsarea RWw«legtr.-*lłr- Criwtłnf. * f T ? * 

-i-i-

.JRÓWNE, 16.10. — Teł. wL — 
Przed trybunałem sądu wojsko­
wego w Równem stawał ppor. ar­
tylerii konnej Wakalskl, oskarżo 
ny o fałszywą grę w karty. 

Po odczytaniu prsez przewo-
jdriczącego trybunału wyroku, 

< ' S-t 

skazującego oskarżonego na dwa 
tygodnie aresztu, ppor. Wakal­
skł szybkim ruchem dobył rewol 
weru J cemym strzałem w serce 
pozbawił, się życia w oczach są­
du. 

„Ircosie* 
et 5-wteoT odmwtat. powrotu do Rośli 

W sowieckiej rnisjl handlowej wlkomunistycznej organlzafcjl uTzę 
Londynie, osławionym „Arcosie", 1 dników misji Zllbersztejn, zasto-
wybuchł nowy skandal. W prze­
czuciu zdrady komunizmu, Mo­
skwa odwołała kilkunastu urzęd­
ników misji do Rosji. 
. Szef misji Szostak I sekretarz 

sowall się do rozkazu 1 wyjechati 
do Rosji, natomiast pozostali we 
zwani urzędnicy zwrócili się do 
władz angielskich z prośbą o. u-
dzieleoie im prawa azylu. 

dąc go 
trupem na miejscu, 

kula utkwiła w głowie. 
Ody Kostrzewskl skierował 

broń w stronę dr. Billchowskie-
go, lekarz uchylił się tak że ku­
la raniła go tylko lekko w pra­
we ramię i w prawą nogę. Na 
odgłos strzałów do gabinetu 
wbiegli Maciej Mołda prezes 
Związku pracy N.P.R. lewicy o-
raz skarbnik tegoż Związku Jó­
zef Pukiewicz, oczekujący na 
komisarza Rejowskiego 

w sąsiednie] poczekalni. 
Mołda rzucił się na Kostrzew-

sklego, chcąc wyrwać mu re­
wolwer. 

Odwagę swą przypłacił ży­
ciem. Kostrzewskl przyłożył mu 
rewolwer do piersi i strzelił, 
trafiając Motdę 

w serce, 
-Następnie strzelił do Pukle-

wicza 1 ranił go w nogę. 
W tej chwili w drzwiach ga­

binetu stanęło kilku urzędników 
Kasy chorych zwabionych strza 
tami. 

Kostrzewsk* strzelił jeszcze 
raz w kierunku wchodzących 

raniąc ciężko w kolano 
Jednego z urzędników, Michała 
Zawadzkiego, oTaz jego kolegę 
Fuksiewioza, poczem wycofał 
się do małej poczekałm* przyle­
gającej do gabinetu. 

Tu ostatnią kulą wystrzeloną 
w usta 

. pozbawił •»« łyda. 
Kula pueaata przez podniebie­
nie I przebiwszy czaszkę, utkwi­
ła w suficie. Śmierć nastąpiła 
natychmiast. 

Na miejsce krwawe] zbrodni 
przybyli niezwłocznie prokura­
tor Bogowicz, sędzia śledczy 
Miller i komendant miejscowej 
policji nadkomisarz Herr. 

Wszyety trzej zamordowani, 
Jak również dr. Biluchowskl, byli 
czołowymi kaadydataal okrę­
gowe] Bety Bezpartyjnego Blo­

ku do Sejm*. 
Narazie nie ustalono jeszcze 

ściśle przyczyn tego potworne­
go aktu terorystycznego członka 
milicji PPS. CKW. 

Nie ulega wątpliwości, że Jest 
to niepoczytalny akt „walki 
wyborczej". 

Kostrzewskl, który pracował 
w spółdzielni robotniczej „Jed­
ność oraz ostatnio w magistra­
cie częstochowskim jako 

woźny 

planował prawdopodobni* bd-
dawna ten zamach. • -

Stwierdzono, że przychodził 
on codziennie rano do oddziału 
chirurgicznego Kasy chorych 
na opatrunki. Tu 

dowiadywał się staje 
o Inspektora Furmańczyka, do 
którego jak mówił miał interes, 
Dziś rano KostTJewskl wyraził 
życzenie zobaedmia się z in­
spektorem. . 

Nadmienić należy, że w związ­
ku z Hcwidacją bojówek, jakie 
na terenie całego państwa prze­
prowadzają władze bezpieczeń­
stwa, u Kostrzewsklego odbyła 
się przed kflku dniami 
rewizja w poszukiwania broni, 
której jednak nie znaleziono, 

Potworne morderstwo wywo 

W związku z rpordfrti 
' aresztowanych zostało 

w Częstochowie kilku działaczy 
P.P.S. C.K.W. między innymi b. 
posef Józef Kazlmierczak, redak­
tor „Częstochowianina" Ignacy 
Lewjak, radny miejski,, prezes 
mlejscowefo OKR. PP.S. Wa­
cław Chojnacki oraz urzędnik 
magistratu wybitny działacz P. 
P. S. CJCW. na terenie Często­
chowy .Gustaw Żarski. 

• 
„Iskra" podaje, fź zachodzi 

przypuszczenie, że tłem zamachu 
jest -zemsta miejscowych dzla-
łaczów cekawistycznych za to, 
iż prokurator sądu okręgowego 
wszczął dochodzenie przeciwko 
Stowarzyszeniu spożywczemu 
„Jedność" ekspozyturze PP.S. 
CK.W. w związku z nadużycia­
mi, jakie zostały tam popełnio-' 
ne. 

*• 
Straszny czyn szaleńca w Cxę 

stochowie, z którego ręki padli 
trzej czołowi kandydaci Bezpar 
tyjnego Bloku do Sejmu I który 
zbiegł się z zamachem wybitne­
go członka P.P.S. CJCW. w So­
snowcu na własną żonę, musi 
wywołać uczucia zgrozy w ca­
lem społeczeństwie bez różnicy 
przekonań, 

Strzały, które padły wczoraj 
w Częstochowie l Sosnowcu, o-
świetlłty krwawo straszne skut­
ki r'-jfTWiiaiMiaaj IIHIIIBIH po-
W t y c z ^ ó e l a B l E e J m t a 
ry w szkalowaniu, jątrzenia i 
podburzaniu. 

2e w te] zatrutej atmosferze 
mogą rodzić się czyny tak zbro­
dnicze, jak opisane powyżej, 
Jest, niestety, aż nazbyt oczywi­
ste. Kto w agitacji politycznej nie 
waha się apelować do najniż­
szych Instynktów ludzkich, mu­
si zebrać owoce sianego wokół 
zdziczenia, musi doczekać sic, 
że obalatnuceai przez niego sza­
leńcy chwycą za rewolwer nie-
tyiko przeciw przeciwnikom po 
litycznym, lecz także przeciw 
członkom rodziny. 

Sprawcy krwawych zama­
chów usiłowali sami sobie wy 
mierzyć sprawiedliwość, kieru­
jąc ostatnie kule rewolwerowe 
przeciw sobie. Ten akt ekspia­
cji nie może jednak wystar­
czyć ze społecznego punktu wi­
dzenia. Należy sięgnąć do istot­
nych źródeł zatrutej wody, se 

które] lęgną s!ę bakterie zła ł n-
nlemożllwlć dalsze rozprzestrze 
nianie się tego groźnego jadu. 

Opinia publiczna musi zażądać 
natychmiastowej zmiany jątrzą­
cych partyjnych metod politycz­
nych, wiodących do tak okrop­
nych czynów. Echo ostatnich 
strzałów powinno wstrząsnąć su 
mienlaml i.wezwać do opamięta­
nia, tych, którzy tak lekkomyśl­
nie szafują sianiem nienawiści 1 
lnsynuaćyj,,nie oszczędzając na­
wet najczystszych l najwięk­
szych jednostek w narodzie. 

ciągu szedł pełnym stażem. 
Skonsternowany widocznie nl0 

spodziewanymi wypadkiem pilot 
Nowakowski nie zgasił motoru, 
wskutek czego prawdopodobnie 
na platowcu ppwstał pożar l sa­
molot, płonąc zaczął opadać ti| 
dół. 

W ostaWeJ chwł!l.ś.p. Nowa-
kowski usiłował ratować się przy 
pomocy spadochronu, niestety 
było Już zapóźno. Pilot poniósł 
śmierć na miejscu pod szczątka­
mi. płonącej -maszyny. 

nMYoia zwansziwY 
• i Hicie troo. Norodowtoo 

Na liście kandydatów Stronni 
ctwa. Narodowego do Seimu z 
Warszawy- figurują , następujące 
.nazwiska: na pierwszem* miejscu 
prof.'R.Rybarskl.. na druglem 
adw. Nowodworski, następnie "pw 
Mariański, p. Z. Zaleska eraz % 
Janusz Rabski. 

i- « * i f 

NOWY REKTOR 
SEMINIR1UM DUCHOWNEGO 

WŁ0d'l 
W związku z nommacją do­

tychczasowego rektora semina­
rium duchownego w Łodzi na 
biskupstwo, sandomierskie, bi­
skup • Tytnlenleckl • powołał na: 
rektora senrinarjum ks. pr. Kra­
jewskiego, który jedftak z powo­
du słabego zdrowia zrezygno­
wał. 

Rektorem seminarium w Ło­
dzi wobec tego został zamiano­
wany ks. dr. Jacobl. 

W przewidywaniu awantur 

Reichsiaz niemiecki obtadole bod ochrona ooBcrhiyeli tanków wodnych, /.!*-
waiacycn w tazle notrzeby demotistran tów siłnemt. na. 60 do 100 metrów Ua* 

Iekieoil strasami wody. 
r t«; — a 

Pierwsze listy okregowe do Seimu 
• towkri. Btoniu i lublinie 

"Uf okręgu wyborczym Nr. 11 
— Łowicz zgłoszono pierwsze 4 
okręgowe listy kandydatów do 
Sejmu. • . . - . . • 

Uście Bloku Iewky socjalisty­
cznej przoduje adw. H. Ehrllch 
1 inż. W. Alter. Na czele Hsty ko 
munistyczoej stoi Fr. Szlenk z 
Kutna J A. Brzozowski z Łowi­
cza, a na czele listy PPS. lewicy 
— M. Maruziak z Włocławka i 
M. Błoński z Krośniewic 

Na czele listy Centiolewu (Zwlą 
zęk obrony prawa 1 wolności hi- laik na czeki 
du) v tym okręgu stoi b. poseł | 

Andrzej Czapski, za nim b". poseł 
Ludwik Śledzińskl, na dalszych 
miejscach Fr. Rogowski J J. Ja­
niak. 

W okręgu wyborczym Nr. 13 
— Błonie, zgłoszono korminlzują 
cą listę lewicy chłopskiej, na cze­
le której figurują nazwiska: Jn, 
Oniazdowlcz 1 J. Mamonski. 

W okręgu Nr. 26 — Lirbhn zgło 
szono listę PPS. lewicy z nazwis 
kami: Wiktor Chróściel — ślu­
sarz 1 Jerzy Dupczak — robot-* 

- t - : - i -

skNtki 
Pałofia ml zaorien OM W z«lhxcto 

ZDOŁBUNÓW. 16.10. - Teł. [ od którtl zajęło się całe tospo-
wŁ — Wczoraj przed wieczo-1 darstwo. 
rem na podwórzu zagrody Pa-
raski IkacznłkoweJ w Czernia-
chowie w po w. zdołbunowskim 
bawHa się gromadka dzieci, po­
zostawionych bez dozoru. 

Dzieci, przyniósłszy z chaty 
zapałki, zrobiły ognisko. Plomie 
nie ogniska ogarnęły wkrótce 
znajdującą się pod szopą słomę, 

Ogień z powodu silnego wi­
chru przerzucił się następnie na 
sąsiednie zagrody, tak, że wię­
cej niż-połowa wsi stanęła w 
płomieniach. 

Ogółem ogień strawił 40 go­
spodarstw wraz z inwentarzem 
żywym i martwym. Straty wy­
rządzone przez pożar, sięgają 
Ponad 110 tys. złotych. 

KMjwntd RMNOPOIN s i fftouwego 
Talna gorzMo a w lesie oa kresatn 

ŁUCK. 16.10. — Tel, wł. W le­
sie mkhalińskim niedaleko Kosto 
pola władze policyjne wykryły 
w ukTytej w gąszczu odludnej 
chacie tajną gorzelnię. 

Eolicją otoczyła .Jajbmnlcząl 

chatę 1 weszła de wnętrza, gdy 
gorzelnia była w ruchu. Aparaty 
opiecz^ow-anó, a właściciela taj 
nej goreelnt Jana Fałkowskiego 
i dwu-pomocników aresztowano. 
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W imię 
czego! 

Komo torują drow partM OP*-

lycylne. * tak MctoUymI nle-

tyzmem przeciwstawiające sie 
Marszałkowi Piłsudskiemu. , 

Ijpmja szerokich rzesz praca-
Jącyth odgradza ale coraz dow­
nie/ od grup opozycyjnych; co­
raz wyraźniej stwierdza, że z Ich 
destrukcyjna robota ule chce 
mleć nic wspólnego. 

Al< dlatego właśnie z tyra 
mlekiryni pyta McMlem. konw 
przypadną w udziale rezultaty 
tej nieobliczalnej akcji, w której 
zatrute pociski, ctoknne z wieco­
w i mównicy prowodyrów partyj 
nyeh, znajdują nieoczekiwanych 
• ślepych wykonawców W Jago­
dzińskiej! 1 Marko^fclch? • , 

Sam lakt nagłej I z pewnością 
niekłamanej paniki, Jaka partyj­
ne kola opozycji ogarnęła na 
wieść o zbrodniczych przygoto­
waniach do zamachu, świadczy, 
!że przygotowania te stały sto dla 
nich niespodzianka; że miedzy 
ośrodkami klerownlczeml t sw. 
C.K.W. a Ich rozgałęzieniem u do 
łu zerwały się nici porozumień, 
•prowadzając rozprzężenie, cha­
os I rulne dawnej organizacji. 

Klerowncze ośrodki P. P. S. 
C. K. W. stanowiące awangardę 
opozycji w Je) zacietrzewionej 
walce z Marszalkiem Piłsuds­
kim, wzdrygają sle przed wid­
mem zbrodni, która spróbowała 
podnieść głowę, z Ich własnych 
zanarchlzowanych szeregów. 

Reszta rozsądku politycznego i 
odruchem ludzkiego sumienia 
odpychają to straszne widmo 
od siebie, wiedząc, te pod Jego 
ciężarem zawąjlfyby sto w 
w mgnieniu oka wszystkie Ich 
ambicje i wszystkie marzenia. 

Ale odiegując sic od fermen­
tów, Jakie powstały w jej 
obozie, nota kontrolą je] władz, 
partja wydaje na siebie wy­
rok niemniej ciężki: wyzna­
je, źe wypuściła z ręki ster kie­
rownictwa i przestała panować 
nad własnym terenem. 

I tu właśnie w całej sile stale 
przed prowodyrami ppfoyej) 
nieodparte pytanie całego spo­
łeczeństwa: 

— W Imię czego po władze 
nad państwem sięgają ludzie, 
kojrzy władzy utrzymać nie po­
trafią nawet na własnem pod' 
worku partyjnem? 

Bunt „Piasta" w Wielkopolsce 
przeciwko dyktatorom partyjnym i „Centrolewowi" 

W oMau zalnstw wroga trzeba wpóferaawać z Rządem 
POZNAŃ 16.10. Ogromne t » 
nit wywarli w Puiasei. wła 

domośc, te w PSL *Ptaat- •*• 
stąpU rozłam I ocroesna więk­
szość organlzacyj powiatowych 

atruanlctwa, reprezento-
przewatnle prze* preaę-

Mwłatowyeh. ackwaWa 
wczoraj na zjeździe wyłamać 
sle z pod komendy dorycbcraso-
wtgo kierownictwa part| w tej 
dzielnicy I stworzyć nową erga-

t JNIewUełtw P. S. L. 
•Ptast". 

Nowa organizacja wystaw] w 
wyborach do Seiira I Senatu 
własna listę. 
' Rezolucja, uchwalona na wczo 
fMszym zjeździe, potępia wła­
dze naczelne I Wojewódzkie 
„Piasta" za to, it zamiast dopro­
wadzić do złączenia całego 1-
deowego ruchu ludowego, odda­
ły „plastowców" 
pod komenda Centrolewu I wzy­
wa cały ogól wal polskie] do 
zerwania z Centrolewem; rów­
nocześnie wyktacza a aaore-
gów stronnictwa tych przywód­
ców, któro przeforsowali pod­
danie sle „Piasta" Centrolewowi. 

wali wszystkie jednostki dotych 
czasowego stronnictwa „Pia­
sta" do zerwania t obecneml 
władzami stronnictwa. 

Dalej zebrani stwierdzała, l±m 
wobec sasotsow odwiecznych 
wrogów Polski u całość granic 

Rzeczypospolite!, fedyna odpo-
wtodzU wMkfego tiaro* sąasl 
być Mwfesaeme walk a włas­
nym rządem I lego czynnikami. 

W najbliższym czasie ukaże 
sle odezwa wyborcza nowego 
stronnictwa. Należy zaznaczyć. 

ze prócz przedstawicieli wszyst 
kich powiatów województwa 
poznańskiego obecni byli na 
zjeldile również delegaci dwu 
okręgów b. Kongresówki, mia­
nowicie konińskiego 1 kaliskie­
go. (Z). 

I były poseł H. Lieberman 
nie chce kandydować do Sejmu i Senatu 

WARSZAWA, 16.10. 
Ku wielkiemu zdumieniu par­

tyj opozycyjnych każdy dzień 
przynosi Im coraz to nową prsy-
krą niespodziankę w postaci od-

mowy przewódców 1 twórców 
Centrolewu, przebywających w 
wlezieniu brzeskiem, umieszcza-
nla swyeh nazwisk na listach wy 
borciych. 

Bezrobocie zmniejszone 
dzięki ożywienia 

w przemyte włttteMfcwm 1 netatowyn 
W ciągu ubiegłego tygodnia 

bezrobocie spadło w Łodzi o 
1329 osób. w Piotrkowie o 648, 
Sosnowcu — 996, Caettocho-

_ -wie —491, pow. warszawskim — 
Zebrani wyłonili wojewódzki 527, w Poznaniu — 480, ogc*ml,pozostalących bęc pi 

komitet organizacyjny l wez- o 8.103 osoby. 135.000 stanowią kobie 

Wzrost zatrudnienia nastąpił 
w przemyśle włókienniczym, me­
talowym, szklanym 1 budowla­
nym. 

Z ogólne! liczby 164.874 osób 
>racy zzórą 
ety. 

Francuski pajac na praskim sznurka 
Pan Herae oddaje Niemcom polskie Pomorze 

PARY2, 16.10. Redaktor na-
czelny „La Vlctolre" Oustaw 
Herve, którego myśl polityczna 
przeszła zadziwiającą ewolucje 
od anarchizmu, aż do skrajnego 
nacjonalizmu, staje sto obecnie a-
postołem zbliżenia francusko-nle-
mtecklego. 

Dzisiejszy numer . l a Vlctolre" 
przynosi stanowczą propozycję 
dokonania rewizji traktatu wer­
salskiego, aby za t« cenę 
zdobyć ostateczne porozumienie 

z Niemcami. 

- W mlej*cavdśet Nwrk w Manie 
Niw Jersey 20 osób smarto wskntek 
zatrucia sle spirytusem drzewnym n-
iywsnym s n u wlaia osób wobee wy­
sokich cen enmglowanycb napolów 
wyitokowycb. 

Chodzi o zrzeczenie sto przez 
Francję plebiscytu, który ma na­
stąpić w Zagłębiu Saary. o se-
zwolenle na przyłączenie Austrii 
do Rzeszy niemieckiej, o zwrot 
Niemcom ich dawniejszych kolo-
nlj afrykańskich, będących obec­
nie pod zarządem francJl ó ze­
zwolenie Niemcom na utrzymy­
wanie armji równej Ilościowo ar­
mii francuskie], nareszcie 
o przyjacielską Interwencje, rzą­
du francuskiego w Polsce, aby 
skłonić la do zgodzenia stf na 
zwro* .juirytarza" m 
o ile „wszechmocne" na 
Niemcy skłoniłyby 
rzy przez 5 stuleci połączeni byli 
z Polska do powrotu na łono 

państwa polskiego. 
Według Gustawa Herve, Jest 

to jedyny sposób uniknięcia woj­
ny- która napewno doprowadziła 
by • 
do wykreślenia Polski z szeregu 

narodów niezależnych. 
a całą Europę utopiłaby w powo­
dzi bolszewickiej,, £tóra za]alabv 
całą cywilizacje. 

Odmówit b. poseł Pragter z P 
PS. C.K.W., odmówił p. W. Wi­
tos I oto nadchodzi z Brześcia pi­
smo b. posła Hermana Lleber 
mana. I ten przewódca Centrole 
wu odmówił podpisania deklara­
cji, upoważniającej do wniesienia 
Jego nazwiska na listy kandyd* 
tów do Sejmu I Senatu. Decyzję 
swą b. poseł' dr. H. Lieberman 
motywuje nieznajomością ogólnej 
sytuacji w kraju. 

Te niespodziewane decyzje h 
posłów zaskoczyły menerów o-
pozycyjnych partyj, wywołując 
wręcz konsternacje. 

Jak słychać na dztslejszem po­
siedzeniu Głównej komisji wy­
borczej przedstawiciele partyj-
będą usiłowali kwestjonować pra 
womocność tych decyzyj, powo­
łując sto między inneml na pod­
pis dr. n. Liebermana, złożony 
na deklaracji kandydackie) jesz­
cze w dniu S-ym września, a wlec 
na dwa dni przed aresztowaniem. 

Dodać jeszcze należy, Iż b. po­
seł Dębski ze Stronnictwa Naro­
dowego, przebywający w wlezie­
niu brzeskiem, również kategory­
cznie odmówit kandydowania do 
Sejmu czy Senatu, co również w 
szeregach Jego partjl wznieciło 
niemałą konsternacje. 

Wieści 
gospodarcze 
N« eJwM zmiany pracuj* 

czwarta ci«*c Łodzi 
Od kilko tygodni zakłady wtó*-

klennlcse w Lodzi pracują pełny! 
tydzień, przyczem 25 procentów 
fabryk pracuje na 2 zmiany. 

To niebywale silne, Jak na obea 
ny okres depresji, zatrudnienie 
spowodowane zostało napływem 
zamówień ze strony kupców pró« 
wincjonalnych. 

Zamówienia napłynęły w tak 
wielkich Ilościach, ze łódzki prze 
mysi bawełniany wykonywać Je 
będzie do końca stycznia 1931 
roku, a przemysł wełniany da 
końca grudnia r. b. 

Jak Informują kupcy prowin­
cjonalni napływ zamówień wy­
wołało silne zapotrzebowanie ffit 
ciepłe rzeczy u rolników, którzy 
kapują itowary w najdogodniej­
szym dht nlcłr pod względem fi­
nansowym okresie pożniwnym, 
torsu wi«ca| luływaray 

bstnayny I nafty 
W związku ze stale wzmaga­

jącym sie ruchem samochodo­
wo - turystycznym oraz wzma­
gającą sle konsumeja nafty na 
wsi, ogólne zużycie produktów 
naftowych w Polsce wzmogło 
sle w ostatnich miesiącach po­
nad miarę zjawiska sezonowe­
go. Nadwyżka miesięczna wy* 
nosi około 380 ton. 

W sierpniu b. r. wydobyto w, 
Polsce ogółem 56.967 ton ropy 
naftowej, z czego 45.672 tony; 
wypada na zagłębie borysław-
skie, 7.200 ton na Jasielskie I 
4.093 na stanisławowskie. 

Dziecko zaduszone przez kota 
Niebywały wypadek . zdarzył 

się w Zakrpczymlu, w rodzinie 

ntetf rbetne dile 
Jest praczką. 

wy szła. do pracy. Ojciec, bezro­
botny. pilnował w domu dziecko. 

Znudziło mu sto to I wyszedł 
na pół godziny i domu. Gdy wró 

cif — zastał koszmarna scenę-
dziecko leżało w kołysce, a na 
piersiach niemowlęcia siedział 
dna* kot. z zębami wtBptbheml 
w krtań dziecka. 

Czas nieobecności ojca wystar 
czył, żeby kot dziecko zadusił. 

Mimo wysiłków lekarskich 
dziecka nie zdołano uratować. 

— Diii w nocy w g6iael Bid»nJ). * 
w isez*(6lno<el w* Pryburzu w BrU-
gtu, odetuto o zodi. 23.20 mtruiy 
podziemne. 

Roib(i€orz8dinibwfae 
wiród chłopów 

radykalnych 
: W trzech okręgach wojewódz­

twa poznańskiego, a mianowicie 
iw Poznaniu, Szamotułach 1 Oiilez 
me. Jakote* w Jednym okTęgu po­
morskim wystawia listy kandy­
datów Związek drobnych rolni­
ków i osadników. 

Jest to organizacja o charakte­
rze radykalnym, pod względem 
programowym zbliżona do PSL. 
Wyzwolenia, ale różniąca sie z 
Hem ugrupowaniem w sprawach 
personalnych, na tle obsadzania 
Ust kandydatów. 

. MóMą ogólnie, że w lyth o-
kręgach lista ta może zabrać wie 
ile głosów liście Centrolewu. 

J>art"btfBwki 
nim c h c e afyaaae . 

o me cno pirftiimh 
. Mówią w kołach politycznych, 

iż zwotonnlcy „Piasta" w Byd< 
tossezy postanowili' nie podda 

Sztucznie odcięta droga przez bratnie ziemie 
Granica litewska nawet listu z Polski nie przepuści 

Georaes Oudard ogląda dzieło ślapego uporu Litwinów 
Wczoraj Jeszcze Warszawa-
Dziś Wilno. 
Jutro? 
Wtem tyfleo że dalej, wzdłuż 

Kresów Wschodnich. 
Jedzlemf. 
Mój towarzysz podróży, Geor-

ges Oudard, historyk i powle-
ścioplsatz francuski, ; nie po raz 
pierwszy patrzy na Polskę. Wra 
lenia poprzedniego pobytu, przed 
dwoma laty. zawarł w książ­
kach: 

Pologne i La Poionaise, 
dając niemi dowody szczerej przy 
jaźni głębokiego zainteresowa­
nia sprawą polską 1 pełnego traf­
ności spojrzenia na kraj, tak bar­
dzo obcy, tak bardzo nieznany I 
daleki dla większości przyjaciół 
Francuzów. 
i Wtaca dzisiaj tą samą nieomal 

wać sto decyzji zarządu główne-(w^g^ a b y podbić pierwszą 
go partii 1 wystawić własną .li-
słę. 

Na liście lej mają figurować 
nazwiska miejscowych Piastów* 
cow. w pierwszym rzędzie p. Ro­
siaka i Inowrocławia 1 Letkego z 
Bydgoszczy-

GTEŁDA 
WARSZAWA. 16.10. 

Doi. SUn. Zledn. 8.96. 
p»pt*rr lekaeyhw . . -. 

Dolarewlu W, 6 proc po*. doL 79, 
4 proc. -«?. InweiL 104J, S proc L2Z. 
doi. 91. 4 1 pot proc. LZZ. «J5, 6 proc. 
obli-., ni. Wirmwy 50, 
LZ. m. Warsuwy 51.5, S proc. 1 
W»rswwy S5, 8 proc. IZ. in. Wi 
•»»» 71.75. 8 proc. LZ. todrl K 
LZ. Ridomli 75.5. 10 prac. 
idkc 75.5 

Akcja 
9. PoUW 158.75, a Pr-ern. we Lwo­

wie es, KUewjkl 40, Pul) 54.5. SpteM 
57. Clektr. Dąbrów. 30, Wint. Cukier 
32.3, Wtglel 39.3. Ulpop Hi, Modrie-
14w 8.73, Norblln 43, OitnowlecU* 55, 
Ptcowo-r 18.23, SUrichowice 1L3, 
Borkowtn 3, Jabtkowtcr *. Haber. 
hwch 114, Splrytał 2L 

z Litwy procesje na koronacje 
Matki Ostrobramskiej — do Wil­
na. Przyszły pod samą granice— 
ani kroku dalej. Nie wolno. 

Linja telefoniczna ucina się 
przy słomianych wiechach gra­
nicznych, trakty zarosły, ponlsz-
czaly nleurrzymane mosty—któż 

Co a t t f i gwiazdy na niteft .7 DBżdzierniKO 
Jest te dzrt« im'fiwdi woł«wów I Kon uiHur 

m. 
»r»»-

oc 

znalom ość. 
Już dziś nlechce oglądać Wil­

na od strony Warszawy, wy. 
siadłszy z sleepingu I po śnla< 
daniu w hotelu; chciałby podejść 
kiaczej — od granicy litewskiej... 

Już za Mejszagotą trakt trawą 
zarasta, kraj zdaje sle pusty, pół 
dziki, konie — rzecz szczególra 
— na widok samochodu, stra­
chem zdjęte, gnają z drogi na po­
le. 

Naznaczona wiechami na tycz­
kach trwa linja graniczna. 

Barbarzyński, uparty rozdział. 
Ani komunikacji, ani poczty— 

nikogo nie puści z Polski. Ten Je­
den jedyny wyjątek. Ta jedna 
zażartość, narzucona a nieubła­
gana. 

A przecież nie tak dawno 
Przez ostre szkła patrzymy na 

tamtą stronę. Na przeclwległem 
wzgórzu wieś, straż pograniczna 
mówi, że Jest polska, że nie mie­
szka w niej ani Jeden Litwin Na 
samej granicy szkielet bramy 
WamiaJoeL kędy przyjść mlalv 

PTawage wyki-
niją rtcit) czyn­
niki ujemne. Tik 
wiec kolo codz. 9 
motamy de te-
fknac x pnteiw-
notdami lab Ind' 
notclaml, a o w e 

wyiilW tyclow« mocą wćweus nie 
przynieść poładinyeb reiulutAw. To 
tez ltplej zachowaA pewną osUotnote 
— zwłaszcza w ttotnnkacta z podwlad 
oymL 

Trzeba ledsk dodać, U ten wptyw o-
Jemny nie Jeit ibyt aimy, ni* eprowa-
dii sorizych ikuOte* I przeminie dość 
szyno. Południe natomiast zapowiada 
sle doskonale, oMecauąe rtswow/t emy 
tlowt i towariytko, powodzenia w «to-

sankach a osobami wytel postawione-
ml I we wszystkich nowych poctyna-
idach. 

Jut jednak krótko przed godz. 15-U 
może ale dać odczuć pewien niepokój 
lub niepowodzenia w związku a fcom-
poniencla. podrótami lob Ut mloitU-
ta. Po codz. 16-e] może sl# zaznaczyć 
gorszy nastrój, związany z drotmtmt 
nltpowodisaiaml. ' 

Jeszcze i- ceda. łO-ta mote nam przy 
nlesć nieoczekiwane drobne nUporoza-
minia, podratnltnia, teytlr. 
' Dziecko diU urodzeni — będzie zre 

czne, praktyczne, pratoace klarować 
Innymi 1 zajmować stanowiska wybitna. 
Powodsanle osiacula daleki poparciu o-
sdb wytel postawionych. J. S. D. 

Kto urodził sie dnia 17 października 
niethal diiy da wjrrobianla m snb e sHmi mli 

Jest triezateiny, wierzy w siebie. 
Dumny — pragnie wyróżnień 1 od­
znaczeń. 

Lecz usposobienie jego Jest bier­
ne, wykazujące wielką skłonność 
do pobłażania sobie i tolerowania 
własnych słabości. 

Dąży on do zaspokojenia swych 
zachcianek, jest dość niespokojny 
i wrażliwy na wszystko nowe. 

Nie lubi wszystkiego co zatrąca 
rutyną, i ntecierpliwy Jest w pra­
cy. 

Ambitny, peltn jest pragnień i po 
żądań — ale jego projekty życio­
we najczęściej sie nie realizują, 

Wady. 
Niepotrzebnie przejmuje sle dro-

btaagarnl, co daje sie specjalnie za­
uważać w żychi uczuctowem, 

Nie przeżywa wiełktch tragedyj 
rjutosnycfa — gdyż szybko zapoml 
na. Mężczyzna urodzony dzisiaj 
przejawia dużo uprzejmości, mięk­
kości wadedem kobiet Łatwo cod 

pada pod wpływ pierwszej kobiety, 
dostatecznie energicznej t pozba­
wionej skrupułów, a pragnącej pa­
nować. 

Co mu grozi? 
Może być narażony na przykro­

ści uczuciowe I walki zjurrogami 
chytrymi i przewrotnymi? Wyka­
zuje przytem zbytnią wlare w sie­
bie, a w momencie gdy osiągnie 
wreszcie najlepsze stanowisko ży­
ciowe — wrogowie cl mogą mu po 
ważnie zaszkodzić. 

Do czego powinien dążyć? 
Do wyrobienia w sobie mocnej 

woli, do opanowania swego charak 
teru I zwalczania pokus zmysło­
wych. 

Dnia 17 października urodzili sie: 
król August III, Fryderyk III eeearz 
niemiecki, Samt-Simon — teoretyk 
socjalizmu utopijnego, hrabia Cosei 
1 Robert Lanslng — dyplomata a-
merykaóskl. 

i Jaa atarła DiJartblaidL 

by kwapił sie-dzisiaj ku Litwie? 
Odcięło sle wszystkie drogi — 
niema porozumienia. Chodzą tam 
czasem chłopi za przepustkami 
na jeden dzień, na robotę, to 
wszystko. 

Uśmiecha sle komendant pla-
cówW K-OP-u, 

RADIO WARSZAWSKE 
DZIŚ: 

Oodz. 11-58: Sygnał cusu. hejnał s 
Kralu soda. 12.10: Muzyka a ptyt 

ipamofonowych. godz. 15.30: Lekcja 
«(. Inne c. 18.15: .Kącik krćtkofa-
owy", t. IWJ: Muzyka s płyt tramu 

łonowych, i- 17.15: Odczyt z Krakowa, 
t. 17.45: Koncert ork. teatru „Komedl.i 
Muzyczne", z. 1943: Muzyka z płyt 
srsmolonow, ą, 10JO: Muzyka i *ty« 
tranioL- Ł JO:, Poąadsnka muzyczna 
— p. Kard Stromingir. g. 20.15: Kon. 
cert tymi. z fllh. warsz. Wyk.: ork. 
fllh„ a ritelberg (dyr.) I C Malnardl 
(wloloacz.). I. 1) H. Berlloz: Syrnf. 
lantsst.: a) Marzenia, namiętności, b) 
Na balu (wale), e) Sceny mitnkowe, 
d) Pochód na szafot, e) Sabat czaro­
wnic. II. 2) A. Dworaaka: Koncert 
wlotoacz-, 3) P. Borkowec: Poamat 
lymt. „Strart" (napisany pod wpły­
wem wiersza K. Wlerzynsklego), Ł 
22.30: Skrzynka poczt, radjotecha, 
Poczem retrsnsm. ze itaeyi zagr 

JUTRO 
WARSZAWA, dtugodć faU 1411,7 nv 
Oodz. 11.58: Sygnał czasu, hejnat 

z Krakowa, a 12.10: Muzyka i płyt 
grimoldnowycb. O. 15,35: Kąetk arty­
styczny L. 3. O. a 15.30: Odczyt rzą­
dowy p. Ł ..Selmowtadztwo u Kocha­
nowskiego 1 Keja", p. J.Zyckl O. 16.13: 
Muzyka z ptyt gramol. CL 17.15: Od­
czyt p. t .Legiony polskie nsd Sty 
rem", wygi. mjr. dr. W. Lipiński. O. 
17.43: Słuchowisko dla dsleel (do lat 
12) plora L. Kriemienteckle] p. I. „Jak 
królewna mała kuchareeską została". 
a 18.15: Koncert dla młodzieży. Wyg.t 

R, M. Janowski (Unor). t) A, Ork. P. 
enne aa 

Swter-
Z. Noskowski: Piosenki Jcal 
„Śpiewnika dla dziad"; a) 
azczyk, b> Sokół, c) Odlot, d) Młotka 
odip. p. Janowski, 3) R. Schumann: 
„Marzenie" ci „Scen dzleclecyeh" 
edegra ark. 4 t) R. Schumann: 1) Ma­
ły iolnierz, 2) Owlazdka; V) K. Rel-
aecke: 1) Dla małej Zosi, 2) Zotla I Ja 
auszefc są grzeczni, 3) Skrzypki, odip, 

a Janowski. 5) L. van Beethoven: 
arsz turecki odegra ork. a JfiJS: 

Muzyks z płyt gramofonowych. O. 
Muzyka s płyt gramofonowych. 
Felieton p, ł. „W powrócił do 

łyda", "-irygl. sędzia W. OraBlnaka. 
a 20.15: „O widowiskach pasyjnych 
w Obertnmergau", wygi. p. J. Slwec-
kl. a 20.30; Recital lortep. R. Plrkns-
nego- 1) V. Nowak: 3onata Broica op. 
24. a) Allegro pateUco, b) Andante me-

ft 

— Tam wszyscy mówią po pollCwS"fk: riVn,0JS«k«- £**?* o r Ł 

sku. — Pokazuje na Lltwe. — I 
straż litewska po polsku z nami 
rozmawia. Mało kto umie po li­
tewsku. Mogliby przecież zrozu­
mieć"... 

Nie chcą. Jest w tern zaślepie­
niu coś z dzikości nierozumnej 
zwierza, który sie nie da oswoić. 

Jedziemy z powrotem ku Wil­
nu. 

Rosną, budzą sle refleksje. 
Przez biedny kra] wiedzie droga, 
jeszcze sto dzieło zaborców pięt­
nem ubóstwa i zaniedbania kła­
dzie na okolice. 

Przez Jesień odbija sle uśmiech 
dnia słonecznego. — Ukrytym 
nurtem piętrzy sle tutaj wszę­
dzie praca nad nową rzeczywi­
stością, coraz wyraźniej trud każ 
dy użyźnia dawne ugory i płaci 
za wszystkie lata opuszczenia, 
przymusowej nędzy, narzucone­
go upadku. 

— Trudno uwierzyć, aby stan 
obecny mógł trwać. Naiwna Li­
twa zapłać] za króikowldztwo, za 
brak pamięci i zmysłu politycz­
nego, za każdą słabość, która sle 
dziś jeszcze zdaje siłą. Historia 
umie sle mścić.. 

W tem miejscu uwaga Francu­
za: 

— Znaczy to chyba, że sle na­
ród musiał niezmiernie mało roz­
wijać, że Jest zwyczajnie: niedo­
rozwinięty-." 

Przed nami w dolinie biały i 
modry w pogodnem niebie ba­
stion obronny 1 pionierski zacho­
du, Wilno. 

a) Kołysanka, b) Walc As-dur. 3) . 
bert-Uszt; ») Serenada, b) Solree _ 
V(enne. a 21.30: Muzyka lakka -w 
wyk. Ork. P. R. 1) J. S.Mna: Marsz 
kadetów, 2) Pr. Suppe: Potnourrt na 
tern. zop. .Pensjonat". 3) J. Strauss: 
Ogrodowa altana, 4) J. Oilbert: Pio­
senka .Zatańczmy" z opt, „NOWOLJM 
aa Ewa". 5) Pr- Lehar: 2 piosenki, z 
opt .Wesoła wdówka", a) Piosenka o 
głupim rycerza, b) „Przyjdź do pawi­
lonu". 6) C. Kalman: roitrott „Chcia­
łabym marzyi" I shimmy z op. „Hra­
bina Marlci", 7) f. Tymoltkl: Hel 
z góry — masuh. O. 22; FsUaton p. t 
„Wtalemnlczenia". wygł. arr. drani. M. 
Muzyóski. a 22.15: Muzyka s ptyt 
erami Krótki recital w wyk. K 
deły-tfo 
ka tafli 

(wiolonczele) O. 23: 
eczna. 

te 
Mesy-

W4T. 
Tygodnika Ilustrowanego^ 

KINO 
od difelaj do nabycia 

WSZĘDZIE 
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Przed ogłoszeniem list państwowych 
BKIOO o<o oosłomeole ooist»o*«l komis*! wiboraoi 
i Wczoraj wieczorem rozpo­
częło się decydujące posfedze-
ale państwowej komisji wybor­
czej w Warszawie. 

Obrady przeciągnęły sle do 
późnej nocy, ponieważ komisja 
przeprowadzić musiała dysku­
sję ogólną 1 szczegółową w 
•prawie zakwestionowanych 
fi komunistycznych list państwo 

datów listy Centrolewu i Usty 
Stronnictwa Narodowego. Wia­
domo bowekn, Iż niektórzy kan­
dydaci, figurujący na tych M 
stacb. Jak p. Al. Dębski z listy 
nr. 4 oraz p. Lieberman, Pragier 
i Witos z listy nr. 7 wycofali 
swe .kandydatury. 

DzłS upływa termin ogłosze­
nia w „Monitorze Polskim" list 
państwowych. wych oraz załatwić musiano 

kwestję poszczególnych kandy-

Otyto. ks* TikMMtsi w P. FiiifdtwU 
orzod ototrcwiMn qr»B«c Polski r Opuszczając granica , Polski 

trat cesarza Japońskiego książę 
Takamatsu wysłał z Chojnic do 
p. Prezydenta Rzeczypospolitej 
następującą depesze: 

„OPUMCIIUC Paaafcl szlachetny baj, 

Iragne wyrazie Wisie] Ekaoelencll fflo 
I szczerą wdzięczność u goiclnnoił. 

której doznałem w caitt mego poby­
ła v Police zarówno ze itrony Wa­
sze] Ekscelencji itk I urodo polrtlego. 

Unoszę ze sobą nleaapemnlane wspem 
Hienie tego miłego pobyto. Proszę Wa-

AUDIEftCIE 
• p. Prenreenta 

W P. Prezydent Rzeczypospoll-
I przyjął wczoraj rektora Unl-

Kersytetu warszawskiego prof. 
Ichałowicza, profesora Poli­

techniki warszawskiej Maksy­
miliana Hubera i mm. Kwiatków 
skiego. 

i t< 

szą Ekscelencje, ażeby zechciała zło­
żyć wynzy męko uszanowania Pani 
MotdcUel, dotączaląc don podzięko­
wania księżnej. 

<-) NobaUto. 

Zbrodnia I umMlitao wlcepitlydBRla 
Strzttf do Zoo* oo Hf rttołc 

SOSNOWIEC, 16. 10, — Dsłł © 
godzante 10-ei rano Zutebt* Dą­
browskie zostało wstrząśnięte 
wiadomością o usiłowanem saboi-
stwle i samobójstwie włceprezyden 
ta m. Sosnowca, Kazimierza Jar­
zy. Przechodząc nucą z iooą Alek­
sandra Jarla dobył w pwwiai 
cirwUi rewolwer i kilkoma strza­
łami desko zranił tono w szyje 1 w 
piersi. 

Ody rama opadła na chodnik 
Jarca oddał do siebie dwa strzały 
i padł trupem na miejscn. 

Ciężko ranną Jartową odwiezio­
no do szpitala. Lekarz* aają na­
dzieje utrzymania M przy sycla. 
Jaria osierocił pięcioro dzieci. Zo­
nę poślubił przed rokiem, 

Zmarły' był' wiceprezydentem m. 
Sosnowca od lat pieota-inM dwie 
kłdencie, należał do etrzekntywy 
PP& CKW. Zagłębia Dąbrowskie­
go. 

Żona Jego stała sie ostatnio zwo-
lecniciią . łeceskjoiatów * s - partii 
adw. Pawełka t Radka, którzy nie­
dawno wystąpili z PPS. Na tern 
tle dochodziło miedzy małżonkami 
do sprzeczek I awantur. 

Sprzeczki te osiasneły poalrt 
kulminacyjny, «dy Jartawa wy­
prowadziła sie od mesa i została 
przyjęta do kancelarii adw. Paweł­
ka v charakterze urzędniczki. 

Samobójstwo wiceprezydenta 
Jariy i usiłowanie zabójstwa wy­
wołało w Zagłębia wlekle wraże­
nie. (S). 

Smierf pilota w płonącym samolocie 
po odoodoktia stondot iad lotnisk o ą w Krakowie 
KRAKÓW, 16.10. Dziś około 

godz. 10 przed południem na lot­
nisku wojskowem w Rakowicach 
wydarzyła sle katastrofa lotni-
cza, której ofiarą padł pporuczrrik 
pilot Stanisław Nowakowski z 1 
pułku lotniczego w Warszawie, 
będący na -kursie pilotażu my­
śliwskiego przy 2 pułku lotni­
czym w Krakowie. 

Podczas ćwłczeń, w dhwfl! gdy 
ppor. Nowakowski ' wykonywał 
ćwiczenia akrobatyczne na wyjo 
kości 1000 metrów nacie oberwą' 
ło sle od aparatu Jedno skrzydło, 
wskutek czego maszyna zaczęła 
tracić równowagę. 

Po chwili odpadło 1 drugte 
skrzydło, motor zaś w dalszym 

Zamordowanie kandydatów B.B. w Częstochowie 
k o m e n d a n t a boJOwIc l R- -P. S » C . K . W . 

Cztery trupy — czterech rannych 
CZĘSTOCHOWA". 16. lO/Tet 

wl. — Omach Kasy chorych w 
Częstochowie przy ul. Mickie­
wicza był dziś rano widownią 
wstrząsającej zbrodni na tle po-

Htycznem. 
W gabinecie inspektora Kasy 

chorych, Furmańczyka, odby­
wała się' rano konferencja, w 
której brali udział Inspektor An­
toni Furtnańczyk, komisarz Ka-

- I 

W zmroHowanmi Bratyttf 

•'̂ ;'-,V - isSi ;-'-'""B| • 

, " • * 

• • • 1? 
• • 

i 

Rewolucja w Brazylii obiela miasto Sao Paulo, wierne dotychczas rządowi 
•) związkowemu. Na zdjadu widok głównego placu w Sao Paulo. 
i ł ^ ' i< ; » 

Pod sztamtarem Marszałka Piłndsktego 
Odonojtatff »otoo's'iw nteWetliltti Itammoor' 

: Na wiecu, odbytym w dniu | W walce o wolność Polski 
12.10 1930 roku we wsi Paproć stać było nas na ofiary, dziś 
Duda, gminy Jasienica, powia- przyszedł czas na oczyszcze­ni ostrowskiego, została uchwa­
lona przez kolonistów niemiec­
kich, osiadłych w Polsce nastę­
pująca rezolucja: 

„My, mieszkańcy wsi Paproć 

nie Jej z mętów. Naród nasz, ja­
ko pragnący pokoju, protestuje, 
wnosząc na ręce władz wyra­
zy zapewnienia, że w razie po­
trzeby, granic Ojczyzny strzec 

Diida, gminy Jasienica powiatu' będziemy pod wodzą Marszalka 
ostrowskiego, niniejszem zakła­
damy najkategoryczniejszy pro­
test przeciwko mowie wygło­
szonej przez ministra niemiec­
kiego Trevlranusa, czyhającej 
•a całość ziem Polski. 

Mylisz sie, panie ministrze 
Trevlranusie, Jeśłl sadąjsz, że 
Jesteśmy osłabieni, łub ubolewa­
my za burzycielami ładu 1 po­
rządku. Zapewnić Cle chcemy, 
śe osłabieni nie Jesteśmy, wiara 
w naszego Bohatera nie słabnie, 
lecz potęguje sle z każdą cłrwi-sf 

Józefa Piłsudskiego, dla które 
go ufność nasza jest niezachwia­
na, o czem poświadczą nadcho­
dzące wybory". 

Edward Sonnenberg — nau­
czyciel, Otto Buzę, August 
Buzę, Ludwik Bazę, Piotr 
Fuszczewskl, Stanisław Dzie-
rsa, Bolesław Dzierżą, Rudolf 
Digert, Rudolf Sztejmejer, 
Reichenbach Stanisław, Robert 
Sztikmeier, Gustaw Rudolf Bu 
ze, Rudolf Szulc, Józef Ogro­
dnik, Ferdynand Szyc. 

*>0 son >trvOW01 V MOwwf OJ 
skazującego oskarżonego na dwa 
tygodnie aresztu, ppor. Wakal-
skl szybkim ruchem dobył rewol 
weru 1 cemym strzałem w serce 
pozbąwjj się życia w oczach są­
du. 

RÓWNE, 16.10. — Tel. wŁ — 
Przed trybunałem sądu wojsko­
wego w Równem stawał ppor. ar­
tylerii konnej Wakaiskl, oskarżo 
oy o fałszywą gre w karty. 

Po odczytaniu pracz przewo-
Jfcjczącego trybunału wyroku, 

• i-l - ~at 

l a l w ImliatikiBj .Arcosfe* 
Vmdi et snMenr odoawta1* pwmota do ttsH 

W sowieckiej misji handlowej w i komunistycznej organlzdcjl urzę 
Londynie, osławionym„Arcosie", I dnlków misji Zllbersztejn, zasto-•wybuchł nowy skandal. W prze­
czuciu zdrady komunizmu, Mo­
skwa odwołała kilkunastu urzęd­
ników misji do Rosji. 
. Szef misji Szostak 1 sekretarz 

sowall się do rozkazu i wyjechał! 
do Rosji, natpmiast pozostali we 
zwani urzędnicy zwrócili się do 
władz angielskich z prośbą o u-
dzieienie im prawa azylu, 

sy chorych w Częstochowie Jó­
zef Rejowski 1 naczelny lekarz 
Kasy dr. Biluchowski. 

Około godz. U przed połu­
dniem na korytarz, wiodący do 
drzwi gabinetu, wbiegł niejaki 
Jan Kostrzewski, 

członek miejscowej bojówki 
P.P.S. CJtW. 

i odtrąciwszy woźnego, który 
zastąpił mu drogę, wtargnął do 
gabinetu, gdzie odbywała sie 
konferencja. 

Bez słowa Kostrzewski skie­
rował trzymany w reku rewol­
wer w pierś inspektora Furmań­
czyka i pociągnął za cyngiel. 

Padł strzał. 
Inspektor Furmańczyk trafio­

ny kują w serce osunął sie mar­
twy na podłogę. 

trupem na miejsca, 
Kula utkwiła w głowie. 

Gdy Kojtrzewski skierował 
broń w stronę dr. Billchowskie-
go, lekarz uchylił sie tak że ku­
la raniła go tylko lekko w pra­
we ramie i w prawą now. Na 
odgłos strzałów do gabinetu 
wbiegli Macie] Mołda prezes 
Związku pracy N.P.R. lewicy o-
raz skarbnik tegoż Związku Jó­
zef Pukiewicz, oczekujący na 
komisarza Rejowskiego 

w sąsiedniej poczekalni. 
Mołda rzucił sle na Kostrzew-

skiego, chcąc wyrwać mu re­
wolwer. 

Odwagę swą przypłacił ży­
ciem. Kostrzewski przyłożył mu 
rewolwer do piersi i strzelił, 
trafiając Mołdę 

w serce. 
-Następnie strzelił do Pukle-

wicza 1 ranił go w nogę. 
W tel chwili w drzwiach ga­

binetu stanęło kilku urzędników 
Kasy chorych zwabionych strza 
łami. 

Kostrzewski strzelił Jeszcze 
raz w kierunku wchodzących 

raniąc ciężko w kolano 
jednego z urzędników. Michała 
Zawadzkiego, oraz Jego kolegę 
FuksJewicza, poczem wycofał 
sie do małej poczekalni przyle­
gającej do gabinetu. 

Tu ostatnią kulą wystrzeloną 
w usta 

. postawił sle żyda. 
Kola przetarta przez podniebie­
nie I przebiwszy czaszkę, utkwi­
ła w snftcie. Śmierć nastąpiła 
natychmiast. 

Na miejsce krwawe] zbredni 

planował prawdopodobnie Od-
dawna ten zamach. 

Stwierdzono, ze przychodził 
on codziennie rano do oddziału 
chirurgicznego Kasy chorych 
na opatrunki. Tu 

dowiadywał sle stale 
o Inspektora Furmańczyka, do 
którego Jak mówił miał Interes, 
Dziś rano Kostriewskl wyraził 
życzenie zobaczenia się z in­
spektorem. . 

Nadmienić należy, że w związ­
ku z lakwidaeJą- bojówek. Jakie 
na terenie całego pańłt wa prze­
prowadzają władze bezpieczeń­
stwa, u Kostrzewskiego odbyła 
sle przed kflku dniami 
rewizja w poszukiwania broni. 
której jednak nie znaleziono, 

Potworne morderstwo wywo 
Następnie morderca strzelił łato w mieście wstrząsające 

de komisarza ReiJffwtttetttTHr- fwrOWfłg. ~ 
dącgo 

W związku z mordcm 
' aresztowanych zostało 

w Częstochowie kilku działaczy 
PP.S. CK. W. miedzy innymi b. 
poseł Józef Kazimlerczak, redak­
tor „Częstochowianlna" Ignacy 
Lewjak, radny miejski,, prezes 
miejscowego OKR. PP.S. Wa­
cław Chojnacki oraz urzędnik 
magistratu wybitny działacz P. 
P. S. CJCW. na twenle Często­
chowy .Gustaw Żarski. 

• 
„Iskra" podaje, fż zachodzi 

przypuszczenie, te tłem zamachu 
jest zemsta miejscowych dzla-
łaczów cekawistycznych za to, 
iż prokurator sądu okręgowego 
wszczął dochodzenie przeciwko 
Stowarzyszeniu spożywczemu 
„Jedność" ekspozyturze P.P.S. 
CK.W. w związku z nadużycia­
mi, Jakie zostały tam popefnh>/ 

ne 

Straszny czyn szaleńca w Cze 
stochowie, z które«o reJpł padli 
trzej czołowi kandydaci Bezpar 
tyjnego Bloku do Sejmu i który 
zbiegł się z zamachem wybitne­
go członka P.P.S. CJCW. w So­
snowcu na własną żonę, musi 
wywołać uczucie zgrozy w ca­
lem społeczeństwie bez różnicy 
przekonań. 

Strzały, które padły wczoraj 
w Częstochowie 1 Sosnowcu, o-
świetliły krwawo straszne skut­
ki riilntin ni u t a j IIMIIIIII po-
lltycznetn.cttraWłLdne] mki 
ry w szkalowania, jątrzeniu i 
podburzania. 

Ze w tej zatrutej atmosferze 
mogą rodzić się czyny tak ztoro-

przybyll niezwłocznie prokura-. dnlcze. Jak opisane powyżej 
tor Bogowicz, sędzia śledczy 
MiHcr 1 komendant miejscowej 
policji nadkomisarz Herr. 

Wszysjy trzej zamordowani, 
jak rówmeż dr. Biluchowski, byli 
czołowymi kandydatami okrę­
gowej Baty Bezpartyjnego Blo­

ku do Selma. 
Narazie nie ustalono Jeszcze 

ściśle' przyczyn tego potworne­
go aktu terorystycznego członka 
milicji PPS. CKW. 

Nie ulega wątpliwości, że Jest 
to niepoczytalny akt „waikl 
wyborczej". 

Kostrzewski, który pracował 
w spółdzielni robotniczej „Jed­
ność oraz ostatnio w magistra­
cie częstochowskim Jako 
i woźny nuueom mfeftUtSM. 

Jest, niestety, aż nazbyt oczywi 
ste. Kto w agitacji politycznej nie 
waha się apelować do najniż­
szych instynktów ludzkich, mu­
si zebrać owoce sianego wokół 
zdziczenia, musi doczekać sic, 
że obałaoruceni przez niego sza­
leńcy chwycą za rewolwer nie-
tylko przeciw przeciwnikom po 
litycznym, lecz także przeciw 
członkom rodziny. 

Sprawcy krwawych zama­
chów usHowali sami sobie wy 
mierzyć sprawiedliwość, kieru­
jąc ostatnie kute rewolwerowe 
przeciw sobie. Ten akt ekspia­
cji nie może jednak wystar­
czyć ze społecznego punktu wl 

której legną słe bakterie zła ł u-
nlemożllwlć dalsze rozprzestrze 
nłanie się tego groźnego ładu. 

Opmja publiczna musi zażądać 
natychmiastowej zmlapy jątrzą­
cych partyjnych metod politycz­
nych, wiodących do tak .okrop­
nych czynów. Echo ostatnich 
strzałów powinno wstrząsnąć su 
mieniami i wezwać do opamięta­
nia, tych,. którzy tak, lekkomyśl­
nie ..szafują slatnlem , nienawiści! 
lnsyrmaćyj,,nle oszczędzając na­
wet najczystszych ' i najwięk­
szych jednostek-w narodzie. 

ciągu szedł pełnym gazem. 
Skonsternowany widocznie nie 

spodziewanym wypadkiem pilot 
Nowakowski nie zgasił motoru, 
wskutek czego prawdopoddtmles 
na płatowcu powstał pożar I sa­
molot, płonąc zaczął opadać wl 
dół. 

W ostasWeJ chwal ś. p. Nowa-
kowsk i usiłował ratować się przy 
pomocy spadochronu, niestety 
było już zapóino: Pilot poniósł 
śmierć na miejscu pod szczątka-
ml. płonącej maszyny. 

uwim i masom 
«• llirle tron. NartrOowsao 

Na liście kandydatów Stronni­
ctwa Narodowego do Sejmu z 
Warszawy- figurują , następujące 
nazwiska: na pierwszenr miejscu 
prof. R.'Rybarski. . na druglem. 
adw. Nowodworski, następnie >. 
Mariański, p. Z. Zaleska oraz o, 
Janusz Rabski. 

i • » | 

NOWYREKTOR 
SEMIHIRJUM DUCH0WME60 

w Łod'l 
W związfcu z nominacją do­

tychczasowego rektora semina­
rium duchownego w Łodzi na 
biskupstwo sandomierskie, bi­
skup • • Tymlenleckl > powołał na 
rektora seminarium ks. pr, Kra­
jewskiego, który- jednak t powo­
du' słabego zdrowia zrezygno-i 
wał. 

Rektorem ;śemlnarjnm w ŁOM 
dzl wobec tego został zamiano* 
wany ks. dr. Jacobl. 

Reiclniaz nłemieckl obradole ood ochrona ooUcpłnycb linków wodnych. ?.\t* 
uającycii w razie ootrzeby demonstraii tów sBnemL o* 60 do 100 mrtni* da* 

lekieml Strażami wody. 

Pierwsze listy okręgowe da Sejmu 
• Łowioi. Monia I LabiiRle 

w okręgu wyborczym Nr. 11 
— Łowicz zgłoszono pierwsze 4 
okręgowe listy kandydatów do 
Sejmu. 

Liście Bloku lewicy socjalisty­
cznej przoduje adw. ł l Ebrllch 
I taż. W. Alter. Na czele Hsty ko 
munistycznej stoi Fr. Szlenk z 
Kutna 1 A. Brzozowski z Łowi­
cza, a na czele listy PPS. lewicy 
— M. Maruziak z Włocławka i 
M. Błoński z Krośniewic 

Na czele listy Centrolewu (Zwią 
zek obrony prawa 1 wolności tu- laik na czele. 
do) w tym okręgu stoi b. poseł | 

' i - t '— '•• ' -i 

ftWM skitki udawy zaMikoM 
Połowa »sl xanł«R ono « x*lhzt?i 

ZPOŁBUNOW. 16.10. — Tel. j od której zajęło ste cale gospo-
wL — Wczoraj przed wteczo-1 darstwo. 

Andrzej Czapski, za nim b". poseł 
Ludwik ŚledzińskI, na dalszych] 
miejscach Fr. Rogowski i J. Ja­
niak. 

W okręgu wyborczym Nr. 13 
— Błonie, zgłoszono korrrunizują, 
cą listę lewicy chłopskiej, na cze­
le której figurują nazwiska: M, 
Gnlazdowkz i J. Mamoński. 

W okręgu Nr. 36 — LuBlta zgło 
szono listę PPS. lewicy z nazwls 
kami: Wiktor Chróściel — ślu­
sarz I Jerzy Dupczak — robot* 

rem na podwórzu zagrody Pa 
raski Ikacznikowej w Czernia-
chowie -w pow. zdołbunowskim 
bawiła się gromadka dzieci, po­
zostawionych bez dozoru. 

Dzieci, przyniósłszy z chaty 
zapałki, zrobiły ognisko. Płomie 
nie ogniska ogarnęły wkrótce 
znajdującą się pod szopą słomę, 

Ogień z powodu silnego wi­
chru przerzucił się następnie na 
sąsiednie zagrody, tak, że wię­
cej niż-połowa wsi stanęła w 
płomieniach. 

Ogółem ogień strawił 40 go­
spodarstw wraz z inwentarzem 
żywym i martwym. Strater wy­
rządzone przez pożar, «ęgają 
ponad IM tys. złotych. 

K r a t o m IROMPOIM sirytRsowego 
lotno gorz«hi a or totło M irostto 

ŁUCK, 16.10. — Tel wł. W te- chatę. 1 weszła da wnętrza, gdy 
sle mlchaJińskim niedaleko Kosto I gorzelnia była w rwabu. Aparaty 
pola władze policyjne wykryły I opieczętowano, t właściciela taj 
w ukrytej w gąszczu odludnej nej goreelni Jana Fałkowskiego 

j^,%&*&!*!* f S tatot" c b ^,? ^ , f l ą »*»»«*• « dwu pomocników aresztowano, 
fbch źródeł załTuteJ wody, se' Eolicja otoczyła .tajemniczą' 
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Wimte 
czego? 

Komu torują drogę partie opo­
zycyjne, z tak wclekłym• l nle-
przebłerającym w śrottaoa Jana 
tyzmem przed wsławlsdaw. ale 
Marszałkowi Piłsudskiemu. . 

Optują szeroklcb rzesz pracn-
jącyeh odgradza ale coraz dobit­
niej od grup opozycyjnych; co-
raz wyraźniej stwierdza, ze z len 
destrukcyjna robotą nie chce 
mleć nic wspólnego. 

Ale dlatego właśnie z tym 
większym pyta naciskiem, komu 
przypadną w udziale rezultaty 
tej nieobliczalnej akcji, w której 
•«trut< pociski, clakane z wieco­
wej mównicy prowodyrów partyj 
nyeh, znajdują nieoczekiwanych 
• ślepych wykonawców w Jago­
dzińskich I AiarkoijSklch? 

Sam takt nagiej I z pewnością 
niekłamanej paniki, Jaka partyj­
ne kola opozycji ogarnęła na 
wkSc o zbrodniczych przygoto­
waniach do zamachu, świadczy, 
Se przygotowania te stały się dla 
nich niespodzianką; że miedzy 
ośrodkami klerownlczeml t zw. 
CK.W. a Ich rozgałęzieniem u do 
lu zerwały się nici porozumień, 
•prowadzając rozprzężenie, cha­
os I TUlne dawnej organizacji. 

Klerowncze ośrodki P. P. S. 
C. K. W. stanowiące awangardę 
opozycji w Jej zacietrzewionej 
walce z Marszałkiem Piłsuds­
kim. wzdrygają sle przed wid­
mem zbrodni, która spróbowała 
podnieść glowe, z Ich własnych 
zanarchlzowanych szeregów. 

Kasztą rozsądku politycznego I 
odruchem ludzkiego sumienia 
odpychają to straszne widmo 
od siebie, wiedząc, że pod jego 
ciężarem zawaliłyby sle w 
w mgnieniu oka wszystkie Ich 
ambicje 1 wszystkie marzenia. 

Ale odżegując sle od fermen­
tów, jakie powstały w Jej 
Obozie, poza kontrolą jej władz, 
partia wydaje na siebie wy­
rok niemniej ciężki: wyzna­
je, że wypuściła z reki ster kie­
rownictwa I przestała panować 
nad własnym terenem. 

1 tu właśnie w całej sile staje 
prze* prowodyrami £pozy)JJj 
nieodparte pytanie całego spo. 
łeesenstwa: 

— W Imię czego po władze 
nad państwem sięgają ludzie, 
którzy władzy utrzymać nie po­
trafią nawet na wtasnem pod­
wórku partyjnem? 

RoxbcitprzMlwyb9rae 
wśród chłopów 

radykalnych 
W trzech okręgach wojewódz­

twa poznańskiego, a mianowicie 
w Poznaniu, Szamotułach 1 (Lileż 
nie. Jakoteż w Jednym okTęgti po­
morskim wystawia llsry kandy­
datów Związek drobnych rojni­
ków i osadników. 

Jest to organizacja o charakte­
rze radykalnym, pod względem 
programowym zbliżona do PSL. 
"Wyzwolenia, ale różniąca sle z 
Hem ugrupowaniem w sprawach 
personalnych, na tle obsadzania 
list kandydatów. 

Mówią ogólnie, że w łych o-
kregach lista ta może zabrać wie 
ie głosów liście Centrolewu. 

„Part" bytffloski 
nim chc« słyszeć 

o Btreracn oirMtmtj 
. Mówią w kolach politycznych, 

iż zwolennicy „Piasta" w Byd-
tossezy postanowili* nie podda 
wać sie decyzji zarządu główne' 
go partji 1 wystawić własną li­
stę. 

Na Uście łe] mają figurować 
nazwiska miejscowych Piastów-
ców, w pierwszym rzędzie p. Ro­
siaka i Inowrocławia 1 Letkego z 
Bydgoszczy. 

GIEŁDA 
WARSZAWA. 16.10. 

•Ost Stan. ZiedŁsSr 
Papiery lokecytee 

Dolirówka 58, A proc poi. doL 7*, 
4 proc. poz, Inwett 104J, S proc 1X1. 
doi. 91. 4 I pól proc. LZZ. tUS, 6 proc. 
obli*, m. Wirwwj 50, 4 i: pół proc. 
LZ. m. Warszawy 51.5, 5 J>w. LZ, rn. 
Warszawy S5, 8 proc. LZ. m. Wartze 
•wv 71.75, 8 proc. LZ, Łodzi 65, to proc 
IZ. Radomie 75.5. 10 prac- LZ. Si*-
<Jkc 75.5 

Akc|* 
B. Polaki 158.75, R Przem. we Lwo-

wie 8S. KUewjkl 40. Pirii 54.5. Spieu 
57. Elektr. D»brow. 30, Warsr. CuUer 
32.5, W«glel 39.5, Ulpop 234, Modize-
lów 8.7S, Norbiln 45, Ottrowteekl* 55, 
Parowozy 18.25, Starachowic* 1L5, 
Borkowifa 3, JaołkowtSY *. Haber 
faeech 114, Splrytns 21. 

Bunt „Piasta" w Wielkopolsce 
przeciwko dyktatorom partyjnym i „Centrolewowi 

W oMkzu zakusów wrota trzeba współpracować z Rządem 
44 

POZNAJ) 16.10. Ogromne wra-
top* wywarli w Pozsumh wto 
dooość, ze w PSL. Jtatf ną-

ssoió organlzacyj powiatowych 
tego stronnictwa, reprezento­
wana przeważni. s n u preze­
sów powiatowych. swfiwalHa 
wczoraj na zjeździe wyłamać 
sle z pod komendy dotychczaso­
wego kierownictwa part* w tej 
dzielnicy 1 stworzyć nową orgn-
nlzacle: -Niezależne P. & L. 
„Piast". 

Nowa offaatMcto wystawi w 
wyborach do Sejm 1 Senatu 
własna Hatt> 
r Rezolucja, uchwalona na wczo 
nrjszym zjeździe, potępia wła­
dze' naczelne 1 wojewódzkie 
„Piasta" za to, że zamiast dopro­
wadzić do złączenia całego I-
Óeowego ruchu ludowego, odda­
ły „plastowców" 
pod komendę Centrolewu I wzy­
wa cały ogol wsi polskiej do 
zerwania z Centrolewem; rów­
nocześnie wyktacza z szere­
gów stronnictwa tych przywód­
ców, którzy przeforsowali pod­
danie sle „Piasta" Centrolewowi. 

Zebrani wyłonili wojewódzki 
komitet organizacyjny I ' wez­

wali wszystkie Jednostki dotych 
czasowego stronnictwa „Pia­
sta" do zerwania z obecneml 
władzami stronnictwa. 

Dalej zebrani stwierdzają, iż 
wobec zakazów odwiecznych 
wrogów PolskJ aa całość gramc 

Rzeczypospolitej, jedyną odpo-
wtodfta wtolktogo narada mat) 
być nwtaaaaafa walk i włas-

w rządem 1 jego czynnikami. 
W najbliższym czasie ukaże 

sie odezwa wyborcza nowego 
atronnlclwa. Najeży zaznaczyć. 

że prócz przedstawicieli wszyst 
kich powiatów województwa 
poznańskiego obecni byli na 
zjeździe również delegaci dwu 
okręgów b. Kongresówki, mla< 
howlcle konińskiego 1 kaliskie 
go. (Z). 

I były poseł H. Lieberman 
nie chce kandydowaó do Seimu I Senatu 

WARSZAWA. 16.10. 
Ku wielkiemu zdumieniu par­

tyj opozycyjnych każdy dzień 
przynosi Im coraz to nową przy­
krą niespodziankę w postaci od-

mowy przewódców f twórców 
Centrolewu,' przebywających w 
wlezienia brzeskiem, umieszcze­
nia swyeb nazwisk na listach wy 
borciych. 

Bezrobocie zmniejszone 
dzięki oływicnht 

w przenyfle włAktanicra I metalowym 
W ciągu ubiegłego tygodnia 

bezrobocie spadło w Łodzi o 
1.329 ozób, w Piotrkowie o 648, 
Sosnowcu — 596, Częstocho­
wie — 491, pow. warszawskim — 
527, w Poznaniu — 480, ogółem 
o 5.103 osoby. 

Wzrost zatrudnienia nastąpił 
w przemyśle włókienniczym, me­
talowym, szklanym 1 budowla­
nym. 

Z ogólnej liczby 164.874 osób 
.pozostających bee pracy zgórą 
35.000 stanowią kobiety. 

Francuski pajac na pruskim sznurku 
Pan Henre oddaje Niemcom polskie Pomorze 

PARYŻ, 16.10. Redaktor na­
czelny „La Vlcto!re" Oustaw 
Herve, którego myśl polityczna 
przeszła zadziwiającą ewolucje 
od anarchizmu, aż do skrajnego 
nacjonalizmu, staje sle obecnie a-
postołem zbliżenia francttsko-nle-
mlecklego. 

Dzisiejszy numer „La Vłctolre" 
przynosi stanowczą propozycje 
dokonania rewizji traktatu wer­
salskiego, aby za te cenę 
zdobyć ostateczne porozumienie 

z Niemcami 

- W mleleceweieS NeanMfc'w stanie 
New Jeney 20 osób smarto wskutek 
zitracli ile eplryteeeei drzewnym u-
zywanym przez wiek oaob wobec wy-
tokJch cen eztmglowinych aapolów 
wytkokowych. 

Chodzi o zrzeczenie sle przez 
Francje plebiscytu, który ma na­
stąpić w Zagłębiu Saary. o ze­
zwolenie na przyłączenie Austrjl 
do Rzeszy niemieckiej, o zwrot 
Niemcom ich dawniejszych kolo-
nlj afrykańskich, będących obec­
nie pod zarządem Francji, o ze­
zwolenie Niemcom na utrzymy­
wanie armjl równej Ilościowo ar-
mjl francuskiej, nareszcie 
o przyjacielska Interwencie ną-
du francuskiego w Polsce, aby 
skłonie' la do zgodzenia tlą na 
znrot .Juirytarza" m 
o He ..wszechmocne* na 
Niemcy skłoniłyby 
rzy przez 5 stuleci połączeni byli 
z Polska do powrotu na łono 

państwa polskiego. 
Według Gustawa Henre. Jest 

to Jedyny sposób unQcniec<a woj­
ny- która napewno doprowadziła 
by • 
do wykreślenia Polski s szeregu 

narodów .niezależnych, 
a całą Europę utopiłaby w powo­
dzi bolszewlckłeJ,.łtó» zajałaby 
catą cywilizacje. 

Odmówił b. poseł Pragler z P. 
PS. C.K.W, odmówił p. W. Wi­
tos I oto nadchodzi z Brześcia pi­
smo b. posła Hermana Lieber-
mana. I ten przewódca Centrole­
wu odmówił podpisania deklara­
cji, upoważniającej do wniesienia 
Jego nazwiska na listy kandyda­
tów do Sejmu I Senatu. Decyzje 
•wą b. poseł dr. H. Lieberman 
motywuje nieznajomością ogólnej 
sytuacji w kraju. 

Te niespodziewane decyzje b. 
posłów zaskoczyły roenerów o-
potycyjnych partyj, wywołując 
wręcz konsternacje. 

Jak słychać na dzlslejszem po­
siedzeniu Głównej komisji wy­
borczej przedstawiciele partyj. 
będą usiłowali kwestjonować pra 
womocność tych decyzy], powo­
łując sle miedzy hineml na pod­
pis dr. H. Liebermana, złożony 
na deklaracji kandydackiej Jesz­
cze w dniu 8-ym września, a wlec 
na dwa dni przed aresztowaniem 

Dodać Jeszcze należy, Iż b. po­
seł Dębski ze Stronnictwa Naro­
dowego, przebywający w wiezie­
niu brzeskiem, również kategory­
cznie odmówił kandydowania do 
Sejmu czy Senatu, co również w 
szeregach Jego partji wznieciło 
niemałą konsternacje. 

Wieści 
gospodarcze 
Na eJwiej nalany pracują 

czwarta caąM ŁodU 
Od kilku tygodni zakłady włó­

kiennicze w Lodzi pracują pełny; 
tydzień, przyczem 25 procentów 
fabryk pracuje na 2 zmiany. 

To niebywale silne, Jak na obeo. 
ny okres depresji, zatrudnienie 
spowodowane zostało napływem 
zamówień ze strony kupców pro* 
wincjonalnych. 

Zamówienia napłynęły w taK 
wielkich Ilościach, że łódzki prze 
mysł bawełniany wykonywać Je 
będzie do końca stycznia 1931 
roku, a przemysł wełniany do 
końca grudnia r. b. 

Jak Informują kupcy prowra-
cjonalnl napływ zamówień wy­
wołało silne zapotrzebowanie na 
ciepłe rzeczy u rolników, którzy 
kapują jiowary w naldogodnlci-
Ł«ym dsY nfcb-.pod względem fi­
nansowym okresie pożniwnym, 
Coraz wi«ca| zużywamy 

barny ny I nafty 
W związku ze stale wzmaga-* 

jącym sle ruchem samochodo­
wo - turystycznym oraz wzma­
gającą sle konsuracja nafty mc 
wsi. ogólne zużycie produktów 
tiaftowych w Polsce wzmogło 
sie w ostatnich miesiącach po­
nad miarę zjawiska sezonowe­
go. Nadwyżka miesięczna wy­
nosi około 380 ton. 

W sierpniu b. r. wydobyto w: 
Polsce ogółem 56.967 ton ropy; 
naftowej, z czego 45.672 tony, 
wypada na zagłębie borysław-
skle. 7.200 ton na Jasielskie | 
4.093 na stanisławowskie. 

Dziecko zaduszone przez kota 
Niebywały wypadek 

sle w Zakroczymlu, w 
zdarzył 
rodzinie 

l^ftelłir dile 
jlefra Jest praczką. 

wyszła .do ptacy. Ojciec, bezro­
botny. pilnował w domu dziecko. 

Znudziło mu sle to I wyszedł 
na pół godziny z domu. Ody wró 

cif — zastał koszmarną scenę; 
dziecko leżało w kołysce, a na 
piersiach niemowlęcia siedział 
duły kot, z zębami wtoploTieml 
w krtań dziecka. 

Czas nieobecności ojca wystar 
czyi, żeby kot dziecko zadusił. 

Mimo wysiłków lekarskich 
dziecka nie zdołano uratować. 

Sztucznie odcięta droga przez bratnie ziemie 
Granica litewska nawet listu z Polski nie przepuści 

Gaories Oudard ogląda dzieło ślepego uporu Litwinów 
Wczoraj Jeszcze Warszawa, 
Dziś Wilno. 
Jutro? 
Wiem tylko że dalej, wzdłuż 

Kresów Wschodnich. 
Jedziemy. 
MÓJ towarzysz podróży, Geor-

ges Oudard, historyk i powie-
ścioplsar-z francuski, : nie po raz 
pierwszy patrzy na Polskę. Wra 
żenią poprzedniego pobytu, przed 
dwoma laty. zawarł w książ­
kach: 

Pologne l La Polonatse, 
dając niemi dowody szczerejprzy 
jaźni, głębokiego zainteresowa­
nia sprawą polską I pełnego traf­
ności spojrzenia na kraj, tak bar­
dzo obcy, tak bardzo nieznany I 
daleki dla większości przyjaciół 
Francuzów. 

Wraca dzisiaj tą samą nieomal 
droga, aby pogłębić pierwszą 
znajomość. 

Już dziś nlechce oglądać Wil­
na od strony Warszawy, wy­
siadłszy z sleepingu 1 po śnia­
daniu w hotelu; chciałby podejść 
Inaczej — od granicy litewskiej 

Już za Mejszagołą trakt trawą 
zarasta, kraj zdaje sle pusty, pól 
dziki, konie — rzecz szczegóra 
— na widok samochodu, stra­
chem zdjęte, gnają z drogi na po­
le. 

Naznaczona wiechami na tycz­
kach trwa llnja graniczna. 

Barbarzyński, uparty rozdział. 
Ani komunikacji, ani poczty— 

nikogo nie puści z Polski. Ten Je­
den Jedyny wyjątek. Ta jedna 
zazartość. narzucona a nieubła­
gana. 

A przecież nie tak dawno... 
Przez ostre szklą patrzymy na 

tamtą stronę. Na przeciw ległem 
wzgórzu wieś, Straż pograniczna 
mówi, że Jest polska, że nie mie­
szka w niej ani Jeden Litwin Na 
samej granicy szkielet- bramy 
ŚjjmnfaJoeJ. kędy prżyjtc mlalv 

z Litwy procesje na koronacje 
Matki Ostrobramskiej — do Wil­
na. Przyszły pod samą granice— 
ani kroku dalej. Nie wolno. 

Llnja telefoniczna ucina sie 
przy słomianych wiechach gra­
nicznych, trakty zarosły, ponlsz-
czały nleurrzymane mosty—któż 

Co * f t t « gwiazdy na nzteft i7 iwtdiicralia 
Jest to dzW iwr iwth wołowów I Kon inHur Przewag* wyki-

nlą raczej czyn­
niki ulemnc. Tale 
wiec koto toiz. 9 
motemy ale te-
tknąć I prztelw-
nościaml M troi' 
notciani, a naace 

wyitlU tyciowt moc* wćwezae ais 
przynieść potadanyeh rejulutów. Te 
teł lepiej zaefaowad pewną oitroinoae 
— zwłaszcza w łtotnnkact z podwtad 
nyml. 

Trzeba ledrt dodać, U ten wpływ u-
lemny nie Jeit zbyt liłoy, nie eprowa-
dzi %orszych ikutłów i przeminie doić 
szybko. Południe Mtonuast zapowiada 
ile doskonale, obłaceuąe flrnem/ą tmy 
słowa i towarzyska, powodzenie w «to-

•nnkach z osobami wytel postawione 
ml I we włzyttltlch nowych poczyna 
ntaeh. 

Jut Jednak krotko przed sodz. 15-ta 
mołe alt dać odczuć pewien niepokój 
lub niepowodzenia w związku z kom 
pontenela. podrótaml lab tęi młodtU' 
ta. Po godż. ld-ej może al* zaznaczyć 
Rorjzy naatrd), związany z drotmtml 
nltpowo4t€Biaml. • 

Jezzcze i coda. JO-ta moi* sam przy 
nleać nieoczekiwane drobne nieporozu­
mienia, podrażnienia, seyzl*. 
' Dziecko diii arodzont — będzie zre 

cne, praktyczne, pragnąca kierować 
Innymi I ujmować stanowiska wybitna. 

aasłtto-
ŚTtf 

Powodsanll Ołlapnl* dal*kl 
i6b wytel postawkmyca. 

Kto urodził sie dnia 17 października 
ntahal dilf da wyrobitnla w $b e $''n*l woli-

Jest rdezaletny, wierzy w siebie. 
Dumny — pragnie wyróżnień 1 od-
znaccen. 

Lecz usposobienie jego Jest bier­
ne, wykazujące wielka skłonność 
do pobłażania sobie i tolerowania 
własnych słabości. 

Dąży on do zaspokojenia swych 
zachcianek, jest dość niespokojny 
1 wrażliwy na wszystko nowe. 

Nie lubi wszystkiego co zatrąca 
rutyną, i niecierpliwy jest w pra­
cy. 

Ambitny, pełen jest pragnień i po 
żądań — ale Jego projekty życio­
we najczęściej sie nie realizują. 

Wady. 
Niepotrzebnie przejmuje sle dro­

biazgami, co daje sie specjalnie za­
uważać w zychi neruckrwem. 

Nie przezywa wielkich tragedyl 
miłosnych — gdył szybko zapomi 
na. Mężczyzna urodzony dzisiaj 
przejawia dużo isprzejmoścl. rodek-
koścl wzdedem toobiet Łatwo ood 

pada pod wpływ pierwszej kobiety, 
dostatecznie energicznej i pozba­
wionej skrupułów, a pragnącej pa­
nować. 

Co ran grozi? 
Może być narażony na przykro­

ści uczuciowe 1 waljd z_wrogaml 
chytrymi 1 przewrotnymlr Wyka­
zuje przytem zbytnią wtare w sie­
bie, a w momencie gdy osiągnie 
wreszcie najlepsze stanowisko ży­
ciowa — wrogowie ci mogą mu po 
ważnie zaszkodzić. 

Do czego powinien dążyć? 
Do wyrobienia w sobie mocnej 

woli, do opanowania swego charak 
teru I zwalczania pokus zmysło­
wych. 

Dnia 17 października urodzili sie: 
król August Ul, Fryderyk III cesarz 
niemiecki, Samt-SInwn — teoretyk 
socjalizmu utopijnego, hrabia Cosei 
1 Robert Lanslng — dyplomata a-
meryfcańskl. 

L Jan Starła DałsraWckl 

by kwapił sle-dzisiaj ku Litwie? 
Odcięło sle wszystkie drogi — 
niema porozumienia. Chodzą tam 
czasem chłopi za przepustkami 
na Jeden dzień, na robotę, to 
wszystko. 

Uśmiecha sle komendant pla­
cówki K-OP-u. 

— Tam wszyscy mówią po pol 
»ku. — Pokazuje na Litwą. — I 
straż litewska po polsku z nami 
rozmawia. Mało kto umie po li­
tewsku. Mogliby przecież zrozu­
mieć"... 

Nie chcą. Jest w tern zaślepie­
niu coś z dzikości nierozumnej 
Zwierza, który sle nie da oswoić. 

Jedziemy z powrotem ku Wil­
nu, 

Rosną, budzą sle refleksje. 
Przez biedny kraj wiedzie droga. 
Jeszcze sle dzieło zaborców pięt­
nem ubóstwa l zaniedbania kła­
dzie na okolice. 

Przez Jesień odbija sle uśmiech 
dnia słonecznego. — Ukrytym 
nurtem piętrzy sle tutaj wszę­
dzie praca nad nową rzeczywi­
stością. coraz wyraźniej trud każ 
dy użyźnia dawne ugory 1 płaci 
za wszystkie lata opuszczenia, 
przymusowej nędzy, narzucone­
go upadku. 

— Trudno uwierzyć, aby stan 
obecny mógł trwać. Naiwna Li­
twa zaplacj za krótkowldztwo, za 
brak pamięci 1 zmysłu politycz­
nego, za każdą słabość, która sie 
dziś jeszcze zdaje siłą. Hlstorja 
umie sle mścić... 

W tern miejscu uwaga Francu­
za: 

— Znaczy to chyba, że sle na­
ród musiał niezmiernie mato roz­
wijać, że Jest zwyczajnie: niedo­
rozwinięty-." 

Przed nami w dolinie biały I 
modry w pogodnem niebie ba­
stion obronny 1 pionierski zacho­
du, Wilno. 

— Dzii w nocy w aornel Badenii, g 
w izczegćliolcl w* rryburtTi w Brlt-
gza, odczuto o godz, 23.20 witrzai* 
podziemne. 

i • -

MAJO WMSZAWSK! 
DZIŚ: 

Oodz. 11.58: Sygnał czara, hejsat i 
Kralu godz. 12.10: Muzyka z ptyt 

Iiramotonowych. godz. 15.50: Lekcja 
Ił. Irinc g. 16.10: „Kącik krótkola. 
owy", f. 15.25: Muzyka z ptyt grantu 
tonowych, g. 17.15: Odczyt z Ifrakowa, 
g. 17.45: Koncert ork. teatru „KomedJ-t 
Muzyczna", g. 1MJ: Muzyka z ptyt 
(TimejMipw, g, 18.50: Muzyka z ptyt 
gramol., g. 30:. Pogadanka muzyczna 
— p. KaroT 5tfora*Bg*r, g. 20.15: Kon­
cert tymi. z Pilh. wanz. Wyk.: ork. 
flltu a ritelberg (dyr.) I C. Mslnerdt 
(wioloocz-). I. 1) H. Berlkw: Symf, 
fantąst.: a) Mąrztala, namiętności, b) 
Na balu (walc), e) Sceny ililankowe. 
d) Pochód na fzafot. e) Sabat czaro­
wnic II. 2) A. Dworzaka: Koncert 
wiolo**, 3) P. Borkowec: Poemat 
tymi. „Strart" (naplitny pod wpły­
wem wiertła K. WlerzySaitlego), g. 
22 JO: Skrzynka poczt, radlotechn, 
Poczem retrantm. ze ttacy) zagr 

JUTRO 
WARSZAWA, długość fali 1411,7 m, 
Oodz. 11.58: Sygnał czua, hejtut 

z Krakowa, a 12.10: Muzyka z n|yt 
grimolonowych. O. 15,35: Kąetk arty-
ttyczny L. 5. O. O. 15.50: Odczyt rzą. 
dowy p. t. „Sejmowtadztwo u Kocha­
nowskiego I Reja", p. J.Życlo, a 1613: 
Muzyka z płyt gramol a 17.13: Od­
czyt p. t „Legiony polskie nsd Sty 
rem", wygi. mjr. dr. W. LiniDtld. a 
17.45: Słuchowisko dla dzieci (do lat 
12) pióra L. Krzemienieckiej p. t. „Jak 
królewna mała kucharecaka zozlaja". 
a 18.15: Koncert dla młodzieży. Wyk.: 
Ork. P. R.. M. Janowzkl (Unor). I) A. 
Oworzak: Humoreska, odegra ork. 21 
Z. Noskowski: Piotenki Jesienne ze 
,5plrwmka dla dzieci"; a) świer­
szczyk, b) Sokół, c) Odlot, d) Mloeka, 
odap. p. Janowski, 3) R. Schumann: 
„Marzenie'- z* „Scen dziecięcych" 
odegra ork. 4 t) R. Schumann: 1) Ma­
ły łolnierz, 2) Gwiazdka; W K. Rei-
necke: 1) Ola małej Zosi, 2) Zotla i Ja 
Jiuizek ta. grzeczni, 3) Skrzypki, odlp, 
p. Janowtkl. 5) L van Beethov»n: 
Marsz turecki odegra ork. OL ł«J5: 
Muzyka z płyt gramofonowych. O, 
1».50: Muzyka z płyt gramolonowych. 
CL 20: Peljeton p. t. „W powróci* do 
lyola". '<*Vżl. ledżta W. Orablnaka. 
a 20.13: „O wldowltkach patyjnych 
w Obermmergau", wygi. p. J. Siwic­
ki. a 20.30: Recital lortep. R. rirkn*. 
nego. 1) V. Nowak: Sonata Crotca nc. 
24, a) Allegro patelico, b) Andante me-
ito, c) Allegro energico, 2) Pr. Cho 
a) Kołysanka, b) Walc Ai-dur, 3) i 
bort-Uszt: a) Serenada, b) Solree de 
Vlenne. a 21J0: Muzyka lekka -w 
wyk. Ork. P. R. I) J. S.HI«: Marsz 
kadetów, 2) Pr. Suppe: Potjiaurrt na 
lem. zop. ..Penajonar. 3) J. Strauts: 
Ogrodowa aiUna. 4) J.' OUbert: Plo-
teaka .Zatańczmy" z opt. „NowiKjes 
oa Cwa", 5) Pr. Lebarj 2 nioseakl z 
opt „Wetołs wdówka", a) Piosenka o 

głupim rycerza, W przyjdź do pawi-
Jonu", t) C. Kalman: Poitrott „Chcia­
łabym marzyć" 
Una Marlca' 

(alman: Poitrott 1 l? shimmy z op. 
7) P nmy ,Hra-

•l*kl: (1*1 
i góry — mewn. a W: Płijetoa p. ł. 
„Wtajemniczenia", wygi, art dram, JM. 
Muzydtld. a 22.15: Muzyka t ptyt 
grarnf. Królu recital w Wyk. A- Pol-
<te*y'łfO (wiolonczeli) O. 23: Muy-
ka taneczna. 

Nr. 
Tygodnika Uuatrnwancfo] KINO 

od działaj de nabycia 

WSZĘDZIE 



Ptfifc 17 ptldrtreta 1*30 f. 
i 

Komu torują drowpątN °P°* 
zycyjne. z tak zaciekłym J nle-
prżrtteraMcym w srodfcaoh taną 
tyzmetn przedwstmrtająne ste 
Marszałkowi Piłsudskiemu. 

Opłnja szerokich rzesz pracu­
jących odgradza łłc coraz dobłt-
nJej od grup opory cy lny eh; co­
raz wyraźniej stwierdza, że t k* 
a {trakcyjną robotą nie chce 

eć nic wspólnego. 
Alf dlatego wlaJelę z tym 

(większym pyta naciskiem, komu 
przypadną w udziale rezultaty 
tej nieobliczalnej akcji, w które] 
zatrute pociski, ciskane z wieco-
>wel mównicy prowodyrów partyj 
nych, znajdują nieoczekiwanych 
• ślepych wykonawców w Jago­
dzińskich I Markołjfclch? 

Sam fakt nagłej I z pewnością 
niekłamanej paniki. Jaka partyj­
ne koła opozycji ogarnęła na 
wfrtć o zbrodniczych przygoto­
waniach do zamachu, Świadczy, 
xi przygotowania te stały ale dla 
nich niespodzianką; ze miedzy 
ośrodkami klerownlczeml t zw. 
C.K.W. a Ich rozgałęzieniem u do 
iu zerwały się nici porozumień, 
sprowadzając rozprzężenie, cha­
os I rulne dawnej organizacji. 

Kierowncze ośrodki P. P. S. 
C. K. W. stanowiące awangardę 
opozycji w Jej zacietrzewionej 
walce z Marszałkiem Piłsuds­
kim, wzdrygają sic przed wid­
mem zbrodni, która spróbowała 
podnieść głowę, z lcb własnych 
zanarchlzowanych szeregów. 

Resztą rozsądku politycznego I 
odruchem ludzkiego sumienia 
odpychają to straszne widmo 
od siebie, wiedząc ze pod Jego 
ciężarem zawaliłyby sle w 
,w mgnieniu oka wszystkie Ich 
.ambicje I wszystkie marzenia. 

Ale odżegując się od fermen­
tów, Jałcie powstały w Je] 
obozie, poza kontrolą Jej władz, 
partja wydaje na siebie wy­
rok niemniej ciężki: wyzna­
je że wypuściła z reki ster kie­
rownictwa I przestała panować 
nad własnym terenem. 

I tu wialnie w całe] sile staje 
»rzed prowodyrami flpozycjj 
nieodparte pytanie całego sjio* 
lecfsnstwa: 

— w imię czeeo po władze 
rad państwem sięgają ludzie, 
którzy władzy utrzymać nie po­
trafią nawet na wtasnem pod­
wórku partyjnem? 

Rozbcieorzedwyborae 
wśród chłopów 

radykalnych 
W trzech okręgach wojewódz­

twa poznańskiego, a mianowicie 
nv Poznaniu, Szamotułach I Chilei 
nie. Jakotet w Jednym okręgu po­
morskim wystawia llsry kandy­
datów Związek drobnych rokil-
.ków I osadników. _ 

Jest to organizacja; o charakte­
rze radykalnym, pod względem 

[ programowym zbliżona do PSL. 
yWyzwolenla. ale różniąca sle z 
Ttem ugrupowaniem w sprawach 
jjersonalrjych, na tle obsadzania 
itst kandydatów. 

. Mówfą ogólnie, że w lys,h o-
kregach lista ta może zabrać wie 
to głosów liście Centrolewu. 

^Par t " bytfioski 
ni* chce mtyezeó 

O IM tflCł Plltwlnwcll 
. Mówią w kołach politycznych, 

iż zwolennicy „Piasta" w Byd­
goszczy postanowili' nie podda-

Bunt „Piasta" w Wielkopolsce 
przeciwko dyktatorom partyjnym i „Centrolewom" 

W oHczu zakusów wroga taeta w$p«pracowaf z Rządem 
POZNAŃ 16.10. Ogromne wra-
ipłe wywarta w Poraaaka wla 

domoić, to w PSL * P t a r •*• 
stąpił rozłam I otroema więk­
szość organlzacyj powiatowych 

etroBiucrwa. repcezetrto-
przewaiule praw preze-

powlatowych, ack-wallła 
wczoraj na zjeździe wyłamać 
ste z pod kosnetidy dorydseuao-
wego kierownictwa part* w tej 
dzielnicy I stworzyć nową orga­
nizacje: «NlezaleiiM P. S. L. 
-Piast". 

Nowa organizacja wystawi w 
wyborach do Sejmu 1 Senatu 
własną listę, 

Rezolucja, uchwalona na wczo 
radszyrn zjeździe, potępia wła­
dze naczelne 1 wojewódzkie 
„Piasta" za to, ze zamiast dopro­
wadzić do złączenia całego 1-
deowego ruchu ludowego, odda­
ły „plasloweów** 
pod komendę Centrolewu 1 wzy­
wa cały ogół wsi polskie] do 
zerwania z Centrolewem; rów­
nocześnie wyklucia i szere­
gów stronnictwa tych przywód­
ców, którzy przeforsowali pod­
danie sle „Piasta" Centrolewowi. 

Zebrani wyłonili wojewódzki 
komitet organizacyjny 1 wez­

wali wszystkie Jednostki dotych 
czasowego stronnictwa „Pia­
sta" do zerwania z obecneml 
władzami stronnictwa. 

Dalej zebrani stwierdzają, iż 
wobec zakusów odwiecznych 
wrogów Polski na całość granic 

Rzeczypospolitej. Jedyna odpo­
wiedzią wielkiego narada musi 
być zawieszanie walk s wtas-
ayar rządem I lego czynnikami. 

W najbliższym czasie ukaże 
sle odezwa wyborcza nowego 
stronnictwa. Należy zaznaczyć, 

że prócz przedstawicieli wszyst 
kich powiatów województwa 
poznańskiego obecni byli na 
zjeździe również delegaci dwu 
okręgów b. Kongresówki, mia­
nowicie konińskiego 1 kaliskie­
go. (Z). 

I byty poseł H. Lieberman 
nie chce kandydować do Selma i Senatu 

WARSZAWA. 16.10. 
Ku wielkiemu zdumieniu par­

tyj opozycyjnych każdy dzień 
przynosi Im coraz to nowa przy­
krą niespodziankę w postaci od-

mowy przewódców 1 twórców 
Centrolewu, przebywających w 
wlezieniu brzeskiem, umieszcze­
nia swych nazwisk na listach wy 
boretych. 

Bezrobocie zmniejszone 
dzięki ożywieniu 

w przenylle wIMfenniciyn i metalowym 
W ciągu ubiegłego tygodnia 

bezrobocie spadło w Łodzi o 
1329 osób, w Piotrkowie o 648, 
Sosnowcu — 996, Częstocho­
wie — 491, pow. warszawskim — 

o 5.103 osoby. 

Wzrost zatrudnienia nastąpił 
w przemyśle włókienniczym, me­
talowym, szklanym I budowla­
nym. 

Z ogólnej liczby 164.874 osób 
527, w Poznaniu — 480, ogółem pozostających be* pracy cgóra 

35.000 stanowią kobiety. 

Francuski pajac na pruskim sznurku 
Pan Henre oddaje Niemcom polskie Pomorze 

PARYŻ. 16.10. Redaktor na­
czelny „La Victo!re" Gustaw 
Henre, którego myśl polityczna 
przeszła zadziwiającą ewolucję 
od anarchizmu, aż do skrajnego 
nacjonalizmu, staje sle obecnie a-
postotem zbliżenia francusko-nle-
mieckiego. 

Dzisiejszy numer „La Yrctolre" 
przynosi stanowczą propozycję 
dokonania rewizji traktatu wer­
salskiego, aby za te cenę 
zdobyć ostateczne porozumienie 

i SlemcamL 

- W1 nitlnayeisl Nssfsjrkw. stanic 
New Jersey 20 osób zmarło wskutek 
utracił sit spirytusem drzewnym u-
zywanym przez wiek osób wobec wy­
sokich cen szmaglowanycn napojów 
wyskokowych. 

Chodzi o zrzeczenie tle przez 
Francję plebiscytu, który ma na­
stąpić w Zagłębiu Saary. o ze­
zwolenie na przyłączenie Austrii 
do Rzeszy niemieckiej, o zwrot 
Niemcom Ich dawniejszych kolo-
nlj afrykańskich, będących obec­
nie pod zarządem Francji, o ze­
zwolenie Niemcom na utrzymy­
wanie armjl równej Ilościowo ar-
mjl lrancuskiej. nareszcie 
o przyjacielską interwencie rzą­
du francuskiego w Polsce, ody 
skłonić la do zgodzenia tle na 
zwroi .juirytarzo" , 
o ile „wszechmocne" na 
Niemcy skłoniłyby UH****** 
rzy przez 5 stuleci połączeni byli 
z Polską do powrotu na tono 

państwa polskiego. 
Według Gustawa Henre, Jest 

to Jedyny sposób uniknięcia wol­
ny- która napewno doprowadziła 
bv 
do wykreślenia Polski z szeregu 

narodów niezależnych, 
a całą Europę utopiłaby w powo­
dzi bolszewickiej,. Mora. zajałaby 
całą cywilizację. 

Odmówił b. poseł Pragler z P. 
P.S. C.K.W, odmówił p. W. Wi­
tos I oto nadchodzi z Brześcia'pi­
smo b. posła Hermana Lteber-
mana. I ten przewódca Centrole­
wu odmówił podpisania deklara­
cji. upoważniające! do wniesienia 
Jego nazwiska na listy kandyda­
tów do Sejmu 1 Senatu. Decyzje 
twą b. poseł dr. H. Lieberman 
motywuje nieznajomością ogólne] 
sytuacji w kraju. 

Te niespodziewane decyzje b. 
postów zaskoczyły menerów o-
pozycyjnych partyj, wywołując 
wręcz konsternacje. 

Jak słychać na dzlslejszem po­
siedzeniu Głównej komisji wy­
borczej przedstawiciele partyj. 
będą usiłowali kwestionować pra 
womocność tych decyzyj, powo­
łując ile między kineml na pod­
pis dr. n. Liebermana, złożony 
na deklaracji kandydackiej Jesz­
cze w dniu 8-ym września, a więc 
na dwa dni przed aresztowaniem. 

Dodać Jeszcze należy, Ił b. po­
seł Dębski ze Stronnictwa Naro­
dowego, przebywający w więzie­
niu brzeskiem, również kategory­
cznie odmówił kandydowania do 
Sejmu czy Senatu, co również w 
szeregach Jego partjl wznieciło 
niemałą konsternacje. 

Wieści 
gospodarcze 
Na dwla zmiany pracuj* 

cissarta cx«M Łodzi 
Od kilku tygodni zakłady włó­

kiennicze w Łodzi pracują pełny] 
tydzień, przyczem 25 procentowi 
fabryk pracuje na 2 zmiany. 

To niebywale silne, jak na obec­
ny okres depresji, zatrudnienia 
spowodowane zostało napływem 
zamówień ze strony kupców pró« 
wlncjonalnych. 

Zamówienia napłynęły w tali 
wielkich Ilościach, że łódzki prze 
mysi bawełniany wykonywać Je 
będzie do końca stycznia 1931 
roku, a przemysł wełniany da 
końca grudnia r. b. 

Jak Informują kupcy prowfn-> 
cjonalni napływ zamówień wy­
wołało silne zapotrzebowanie na 
cieple rzeczy u rolników, którzy. 
kapują itowary w najdogodniej­
szym slT nich-pod względem, fi* 
nansowym okresie pożniwnym, 

Coraz wiejcol l u ł y w a n y 
baniyny I nafty 

W związku ze stale wzmaga* 
Jącym się ruchem samochodo­
wo • turystycznym oraz wzma­
gającą się konsumeja nafty na 
wsi, ogólne zużycie produktów 
naftowych w Polsce wzmogło 
się w ostatnich miesiącach po­
nad miarę zjawiska sezonowe* 
go. Nadwyżka miesięczna wy* 
nosi około 380 ton. 

W sierpniu b. r. wydobyto w, 
Polsce ogółeta 56.967 ton ropy 
naftowej, z czego 45.672 tony; 
wypada na zagłębie borysław-
skie, 7.200 ton na Jasielskie I 
4.093 na stanisławowskie. 

Dziecko zaduszone przez kola 
Niebywały wypadek . zdarzył 

sle w Zakroczymlu, w rodzinie 

rwane d:ie 
jest praczką, 
Ojciec, bezro-
domu dziecko. 

to I wyszedł 

wyszła .do pracy 
bomy. pilnował w 

Znudziło mu ile 
na pól godziny z domu. Ody wró 

cił — zastał koszmarną scenę: 
dziecko leżało w kołysce, a • na 
piersiach niemowlęcia siedział 
duSy kot, z zębami wtopioneml 
w krtań dziecka. 

Czas nieobecności ojca wyslar 
czyt, żeby kot dzlec&o zaduMl. 

Mimo wysiłków lekarskich 
dziecka nie zdołano uratować. 
aausBSHBaassaaaasssaasssBSSBBaassi 

Sztucznie odcięta droga przez bratnie ziemie 
litewska nawet listu z Polski nie przepuści 

Geones Oudard ogląda dzieło ślapego uporu Litwinów 
Wczoraj Jeszcze Warszawa. 
Dził Wilno. 
Jutro? < 
Wiem tylko że dalej, wzdłuż 

Kresów Wschodnich. 
Jedziemy. 
Mój towarzysz podróży, Geor-

ges Oudard, historyk i powle-
ściopisarz francuski, •; nie po raz 
pierwszy patrzy na Polskę. Wra 
żetjla. poprzedniego pobytu, przed 
dwoma laty. zawarł w książ­
kach: 

Pologne l La Połonalse, 
dając niemi dowody szczerej przy 
jaźni, głębokiego zainteresowa­
nia sprawą polską l pełnego traf­
ności spojrzenia na kraj, tak bar­
dzo obcy, tak bardzo nieznany I 
daleki dla większości przyjaciół 
Francuzów. 

Wtaca dzisiaj tą samą nieomal 
! ^ L t ^ £ " r t <*?*£. " « * * «*y PO^blć pierwszą go partji 1 wystawić własną li 
Stę. 

Na liście te] mają figurować 
nazwiska miejscowych Piastow­
eów. w pierwszym rzędzie p. Ro­
siaka z Inowrocławia 1 Letkego z 
Bydgoszczy. 

GIEŁDA 
WARSZAWA. 16.10. 

W . Stan. Zleon. ô fc* 
Papiery lisaejiilss 

Dolarówka 58, 6 proc poi. doL 79, 
4 proc pot. Inweit, 10ŁS, S proc, XXI. 
ia\. 91, V1 pol proc LZZ. H J8, 6 r 
ebliz. m. Wartztwy 50, 4 r pol 1 
doi. 91, '4 i'pol proc. LZZ. H&. 6 proc. 
ebliz. m. Włrłiiwy 50, 4 i" pol proc. 
LZ. m. Warsuwy 51.5, 5 proc IZ, m. 
Wirsijwy 55, 8 proc LZ. m. Wirsił-
•«v V1.75, 8 proc. LZ. Łoilzl S5,10 proc 
LZ; Ridomla 75.5. 10 proc, LZ. Sie­
dlec 75.5 

Akcje 
B. PollU 158.75, B. Przern. ve Lwo­

wie 85. WJłwjki 40, Puls 54.5. Spleu 
57. Eltktr. Dąbrów. 30. Wirsr. Cukier 
324. Węgiel 39.5, Ulpop 234. Modiit-
Jow 9.75, Norblln 45, Ostrowieckie 55, 
Parowozy 18.25. SUrłchowice lL5i 
Borkowski 3, Janikowscy <• łisber-
baech l i i Srdrytns 2L 

znajomość. 
Już dziś nlechce oglądać Wll 

na od strony Warszawy, wy 
siadłszy z sleepingu 1 po śnia­
daniu w hotelu; chciałby podejść 
kiaczej — od granicy litewskiej... 

Już za Mejszagołą trakt trawą 
zarasta, kraj zdaje się pusty, pół 
dziki, konie — rzecz szczególna 
— na widok ' samochodu, stra­
chem zdjęte, gnają z drogi na po­
le. 

Naznaczona wiechami na tycz­
kach trwa Ilnja graniczna, 

Barbarzyński, uparty rozdział. 
Ani komunikacji, ani poczty— 

nikogo.nie puści z Polski. Ten Je­
den Jedyny wyjątek. Ta jedna 
zażartość. narzucona a nieubła­
gana. 

A przecież nie tak dawno... 
Przez ostre szkła patrzymy na 

tamtą stronę. Na przeclwległem 
wzgórzu wieś, straż pograniczna 
mówi, że jest polska, że nie mie­
szka w niej ani jeden Litwin Na 
same] granicy szkielet bramy 
krJenJalneJ. kidy przyjść mlałv 

z Litwy procesje na koronację 
Matki Ostrobramskiej — do Wil­
na. Przyszły pod samą granicę— 
ani kroku dalej. Nie wolno. 

Llnja telefoniczna ucina sie 
przy słomianych wiechach gra­
nicznych. trakty zarosły, ponlsz-
czały nleurrzymane mosty—któż 

Co wrdzś) gwiazdy na azten 17 oaździernina 
Jest te ( h i * irriTiTwcti woł»wów I koninHur 

mją raczę] czyn. 
nlU akmnp. Tak 
wiec koto zodz. 9 
możemy alt re-
ficnąć X przeciw­
nościami lab trud' 
noiciomi, a MSW 

wyaltU Życiowa mom woweni nic 
przynieść pożądanych resulutow. Te 
tez lepiej zachować pewną ostrożność 
— zwłaszcza w stosunkach z podwlad 
oyml.' 

Trzeba Jedak dodać. U ten wpływ u-
lemny nie Jest zbyt auny. ni* eprowsc 
dzi zorszych skutków I przeminie doić 
szybko. Południe natomiast zapowiada 
sle doskonale, obiecując rtspont/*: omy 
slową t towartysta powodzenie w sto-

• K 

Przewase wyka-1 sankach z osobami wytel postawione' 
ml I we wszystkich nowych poczyna­
niach. 

Jus jednak krótko przed zodz. 15-ta 
może sJe dać odczuć pewien niepokój 
lub niepowodzenia w iwtaiku z korę*' 
ponteneta. podróżami tai tri miodiit 
ta. Po zodz, 16-eJ może sie zunaczyó 
gorszy nastroi, związany z drobntml 
niepowodzeniami. • 

Jeszcze I zodz. 20-ta może nam przy 
nietó nieoczekiwane drobne nieporozu­
mienia, podrażnienia, ecysle. 
' Dziecko dziś urodzone — bodzie zre 

czne, praktyczne, prataąee kierować 
lonyml izitmować stanowiska wybitne. 
Powodsena OłlspUe. eifMd, poparciu o-
sób wyżej pestawłonyci, 

Kto urodził si« dnia 17 października 
nlethnl dały ds wyrobitnla w srbe $'«neł %wfi 

Jest niezależny, wierzy w siebie. 
Dumny — pragnie wyróżnień 1 od­
znaczeń. 

Lecz usposobienie jego Jest bier­
ne, wykazujące wielką skłonność 
do pobłażania sobie i tolerowania 
własnych słabości. 

Dąży on do zaspokojenia swych 
zachcianek, Jest dość niespokojny 
1 wrażliwy na wszystko nowe. 

Nie lubi wszystkiego co zatrąca 
rutyną, i niecierpliwy Jest w pra­
cy. 

Ambitny, pełen jest pragnień 1 po 
żądań — ale Jego projekty życio­
we najczęściej się nie realizują. 

Wady. 
Niepotrzebnie przejmuje się dro­

biazgami, co daje się specjalnie za­
uważać w życiu ucrucłowem. 

Nie przeżywa wlełMch rragedyj 
miłosnych — gdyż szybko zapoml 
na. Mężczyzna urodzony dzisiaj 
przejawia dużo uprzeJjnosci mięk­
kości wzatedem kobiet Łatwo ood 

pada pod wpływ pierwszej kobiety, 
dostatecznie energicznej I pozba­
wionej skrupułów, a pragnącej pa­
nować, 

Co mu grozi? 
Może być narażony na przykro­

ści uczuciowe i walki zjvrogstnl 
chytrymi 1 przewrotnymi? Wyka­
zuj* prżytem zbytnią wiarę w sie. 
bie, a w momencie gdy osiągnie 
wreszcie najlepsze stanowisko ży­
ciowe — wrogowie cl mogą mu po 
ważnie zaszkodzić. 

Do czego powinien dążyć? 
Do wyrobienia w sobie mocnej 

woli, do opanowania swego charak 
teru 1 zwalczania pokus zmysło­
wych. 

Dnia 17 października urodzili się: 
król August III, Fryderyk III cesarz 
niemiecki, Samt-Simon — teoretyk 
socjallznra utopijnego, hrabia CoseJ 
i Robert Lanslng — dyplomata a-
merykanskJ. 

•łan Starła DziertbUd. 

i 

by kwapił się-dzisiaj ku Litwie? 
Odcięło sle Wszystkie drogi — 
niema porozumienia. Chodzą tam 
czasem chłopi za przepustkami 
na Jeden dzień, na robotę, to 
wszystko. 

Uśmiecha sle komendant pla­
cówki K.OP-u. 

— Tam wszyscy mówią po pol 
sku. — Pokazuje na Litwę. — I 
straż litewska po polsku z nami 
rozmawia. Mało kto umie po li­
tewsku. Mogliby przecież zrozu< 
mleć"... 

Nie chcą. Jest w tern zaślepie­
niu coś z dzikości nierozumne] 
zwierza, który się nie da oswoić. 

Jedziemy z powrotem ku Wil­
nu. 

Rosną, budzą się refleksje 
Przez biedny kraj wiedzie droga 
Jeszcze się dzieło zaborców pięt­
nem ubóstwa 1 zaniedbania kła­
dzie na okolicę. 

Przez jesień odbija się uśmiech 
dnia słonecznego. — Ukrytym 
nurtem piętrzy sle tutaj wszę­
dzie praca nad nową rzeczywi­
stością- coraz wyraśnłej trud każ 
dy użyźnia dawne ugory 1 płaci 
za wszystkie lata opuszczenia, 
przymusowej nędzy, narzucone­
go upadku. 

— Trudno uwierzyć, aby stan 
obecny mógł trwać. Naiwna Li­
twa zapłaci za kró&owldztwo, za 
brak pamięci 1 zmysłu politycz­
nego, za każdą słabość, która się 
dziś jeszcze zdaje siłą. Historia 
urnie sie mścić.-

W tern miejscu uwaga Francu­
za: 

— Znaczy to chyba, że się na­
ród musiał niezmiernie mato roz­
wijać, że Jest zwyczajnie: niedo­
rozwinięty-." 

Przed nami w dolinie biały I 
modry w pogodnem niebie ba­
stion obronny 1 pionierski zacho­
du, Wilno. 

eMehtentet Jtmte . PottzyAtH, 

— Diii w nocy w górne) Badenii, e! 
w szczesólnoSci we Fryburzu w Brls-
gan, odczuto o zodz. 23.20 wstrząs* 
podziemne. 

RAOJO WIRSZAWSKE 
DZIŚ: 

Oodz. 11.58: Sygnał czasn, hejgat t 
arak., godz. 12.10: Muzyka i płyt 

Iintnoionowych. godz. 15.50: Lekcja 
w. frsnc g. 16,15: .Kącik krótkoła. 
swy". g. 10.79: Muzyka z płyt gramo 

tonowych. Z- 17.15: Odczyt i Krakowa, 
g. 17.45: Koncert ork. teatru „Komedii 
Muzyczna", g. 1945: Muzyka z płyt 
gramofonów, g. IBJO: Muzyka-* płyt 
grajsoL, t 20:. Pogadanka muzyczna 
— V. Karat Clromenger, g. 70.15: Kon­
cert sytni. z Pllh. warsz. Wyk.: ork. 
tilh., a ritelberg (dyr.) I E. Milnardl 
(wioloncz.). I. 1) H. Berllpz: Sytnf, 
fantast.; a) Msrztnli, namiętności, b) 
Na balu (walc), e) Sceny sielankowe, 
d) Pochód na szafot, e) Sabat czaro­
wnic. II. 2) A. Dworaka: Koncert 
wioloncz-, 3) P. Borkowec: Popmat 
ayral. „Strirt" (napisany pad wpły. 
warn wiersza K. Wlerzynsklego), g, 
22.J0: Skrzynka poczt, radjotechn, 
Poezem retransm. ze staeyj zair 

JUTRO 
WARSZAWA, długość tali 1411.7 mv 
Oodz. 11.58: Sygnał czasu, hejnał 

z Krakowa, a 12.10: Muzyka z płyt 
gramofonowych, a 15,35: Kąeik arty­
styczny L. S. O. a 15.50: Odczyt rzą« 
dowy p. t „Sejmowtadztwo u Kocha­
nowskiego I Reja", p. J.Życkl. a 16.15: 
Muzyka z płyt gramol, a 17.15: Od­
czyt p. t „Legiony polskie nad Sty­
rem", wygi. mjr. dr. W. Lipiński, a 
17.45: Słuchowisko dla dsled (do lat 
12) pióra L. Krzemienieckiej p. t .Jak 
królewna mała kucharecaką została". 
a 18.15: Koncert dla młodzieży. Wyk.: 
Ork. P. R., M. Janowski (tenor). 1) A. 
Oworzak: Humorejka. odagra ort 21 
Z. Noskowski: Piosenki Jesienne ze 
„Splrwmka dla dzieci": a) Swler. 
szczyk. b> Sokół, er Odlot, d) Młocka, 
odsp. p. Janowski, 3) R. Schumann: 
JHarzcnle" za „Scen dziecięcych" 
odegra ork. 4 a) R, Schumann: 1) Mai 
ly żołnierz. 2) Owlazdka: t ) K. Rel-
aecke: 1) Ola małej Zosi, 7) Zosia I Ja 
Muszek sa grzeczni, 3) Skrzypki, odsp. 
p. Janowski. 5) L. van Beethoven: 
Marsz turecki odegra ork. a 18J5: 
Muzyka z płyt gramofonowych. O, 
19.50: Muzyka I płyt gramotonowych. 
2- ?°̂  r M e t o n "• '• - w Pawrocle do 
*y*ia". '«%!. sędzia W. Orabinska. 
a 20.151 „O widowiskach pasyjnych 

ygl. p. J. Slwec-
ortep. B. rirkss-

w Obermmergąu", wygł. p. "J. siwec-
ki. a 20.30; Recital fort* 
nego. 1) V. Nowak 
24. a) Allegro patetleo, b) Andante me-
sto, c) Allegro energleo, 2) Pr. Chopin t 
a) Kołysanka, b) Walc As-dur, 3) Schu 
oert-Uszt: a) Serenada, b) Solree de 
Vlenne. a 1IJ0: Muzyka lekka w 
wyk. Ork. P. R. I) J. S.>usa: Marsz 
kadetów, 2) Pr. Suppe: Potpourrl na 
tern. zop. rPensJooat". 3) J. Strauss: 
Ogrodowa altana, 4) J.' OUbcrt; pio­
senka ,2ataflczmy" z opt. „Nowoi.zes 
oa Ewa". 3) Pr. Lełnr; 2 piosenki z 
opt „Wesoła wdówka", a) Piosenka o 
ztuplm rycerzu, b) .Przyjdź do pawi­
lonu", 6) E. Kalnuij: Poitrott „Chcia­
łabym marzyd" I Shimmy g op. „Hra­
bina Marlca". 7) P. fywourkl: Hel 
* góry — mazah. a 22: PsUstea p. t 
.Wtajemniczenia", wygł. art. dram. M. 

" 23.15: M Maszyńskl. a 22.15: Muzyka z płyt, 
ęrinii. Krótki recital w jirjrŁ' A. Fol. 
dee^ego 

taneczna. k*. 

uzj*a 
wyk. A 

(wiolonczela) O. 23: Mszy-

Tygodnika UuatrowauegoJI 

KINO 
od działaj do nabycia 

WSZĘDZiE 
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Polska bandera na wodach kanału Sueskiego 
ki w 

W/Wok ni słynne bssary w Aleppo. 

zjazm. Między łódzki • -Krako­
wem'* wywiązała ale trwa wy­
miana zdań. ." . . _ , 

Dłoią podr6i z Odynl do Port 
Saldu 

odbył JCraków" święte*. 
Choć w ostatniej fazie podróży do­
kuczały straszne upały, nikt nie 
chorował, wystarczyło róWhlez pr 
wnoeci 1 ołe trzeba było wstępo­
wać do Algeru. Załoga; złocona z 
młodych marynarzy, zdała świet­
nie egzamin sprawności, rozumie­
jąc w pełni znaczenie te] pierwszej 
na morze Czerwone podróży. Kot 
Niewlarowlcz, stary wilk morski, 
który iuł przed wolną Jerdzll do 
Dzeddy, prowadził sfatelr znako­
micie. 

Dopiero z brzaskiem dnia JCra­
ków" pokazał sił w całej okaza­
łości. Jest to spory statek o wy-
pornośności 3 tysięcy łon. Zahn-

j ponował wszystkim świeżym I czy 
tatym wyglądem. Jak się okazało, 
I załoga. „Krakowa", zbliżając się do 
Port Saldu, 
pomalowała na nowo cały statek, 
aby godnie zaprezentować mary­
narkę polska— 

Po załatwieniu Iormalno4cl w n-
r r o d t ó J W f T S a J d i p ^ o w " ru-
szyrw dalszą drogę dóOtejJdy. Na 
pokładzie Jęto jechał- JtiB* pik. 
Oąsiorowski w poselstwie do króla 
Hedżąsu. ibn Sandm 

Oto po raz pierwszy polska ban­
dera handlowa pojawia' sle na wo­
dach kanara Sueskiego 1 — Polska 
porasta w pierze — mówili na ten 
widok tuziemcy. 

Kanał Saetkl 

Jest Jedna z najżywszych' artery) 
komunikacji wodne] w świecie. Co 
miesiąc przepływa tamteJy około 
900 statków. 

A ponieważ Jest on atocankowo 
wąski; bo liczy zaledwie 100 me­
trów szerokości, ruch na nim musi 
być najściślej regulowany zapo-
mocą szczegółowego regulaminu, 
niby na HnJl kolejowej. Wzdłuż ca­
łego- kanału (161 kim.) czuwają 
wartownicy, którzy porozumiewa­
ła sle ustawicznie telefonem, a 
wielkie semafory sygnalizują swo­
bodny przejazd lub dają hasło „cu­
mowania". 

Regulamin przewiduje także ma­
ksymalna szybkość żeglugi, niby 
przepisy dia szoferów.. Statek, któ 
ry „rozwinie" zbyt wleką szyb­
kość, płaci karę-

Kanał Jest oczywiście świetnym 
Interesem handlowym. Opłaty prze 
jazdowe są bardzo wygórowane, 
to tez I dochody są wiełkle. Akcie 
kanalii należą 

r do naDepłzych w świecie, 
niosą wysoką dywidendę i stale 
wzrastają' w kursie. Za akcje. 
lOO-frankową trzeba Juz płacić na 
giełdzie prawie 3 razy tyle. Za-

Na wieść, ze statek -Kraków", 
wiozący towary polskie z Odynl 
do Dżeddy. zbliża sie do kanału 
Sueskiego, delegat rządu polskiego 
do króla liedżasu, płk. Janusz Oą-
łjorowsłd, ruszył niezwłocznie z 
Beyrutu do Port Saldu. 

Droga wiodła wybrzeżem morza 
Śródziemnego, niekiedy nawet sze 
roką, wspaniałą plażą syryjską. 
Samochód minął niebawem miasta 
Sydon I Tyr. niegdyś sławne 1 lul 
dne, dziś biedne i opuszczone; wspo 
mlnające tylko swą świetną prze­
szłość w cieniu rozległych ogro­
dów pomarańczowych. Oto jut 
granica Palestyny, a wkrótce po­
tem największy port palestyński 
łiaclfa. 

prawdziwa włada Babel 
2ydów, Arabów, Anglików, Niem­
ców 1 Polaków —' ziemia obiecana 
ojonlzmu. Ale nie czas teraz roz­
walać szans osadnictwa źydow-

• ekiego. Samochód wjeżdża na ni­
zinę Saronską, aby przez miasto 
'Jafe I Gazę dotrzeć do granicy 
egipskiej, a stąd przez El Arish do­
jechać do wrót kanału Sueskiego— 
Port Saldu. 

Port Saidl Jeszcze niedawno był 
on wioską na granicy ^pustyni I 
puszczy", a dziś stał sle wfefklem 
miastem portowem 

na rubieżach koatyswntów. 
Zbudowany świadomą ręką czło­
wieka jako straż nad sztuczną roz­
padliną miedzy Afryką i Azją, ka­
nałem Suesklm, pełni role „ucha 
Igielnego", przez które sączy sle 
zachodnia cywilizacja na egzotycz 
ne obszary Wschodu I Południa. 

W żadnem chyba mieście nad-
morsklem nie rzuca sle w oczy tak 
wyraźnie fakt, że Istnieje ono przez 
port I dla portu, — jak właśnie w 
Port Saldzie. Dość powiedzieć, że 
sklepy są tam tylko wtedy otwar­
te, gdy do przystani wpłynął jakiś 
statek. 

Nawet w nocy, -
gdy tylko rozlegnie sle glos syre­
ny okrętowe), właściciele sklepów 
zrywają sie z łóżek i otwierają 
na oścież swoje magazyny. Czas 
w Port Saldzie liczy sie właściwie 
nie od północy do północy, lecz od 
okrętu do okrętu.. 

„Kraków" nie zrobił zawodu. 
Na 15 minut przed oznaczoną go­
dziną statek polski stanął na re­
dzie w porcie. Choć zapadła już 
noc, płk. Oąsiorowskl wyjechał na 
Jego spotkanie specjalną łodzią. W 
odblasku świateł z okien statku ry­
sował sie potężny komin, a na nim 
czerwony pas z literą „Ż", znakiem 
-Żeglugi polskiej". Motorówki po­
licji i kwarantanny otoczyły już 
nasz statek, na wybrzeżu zaroiło 
sie mnóstwo ludzi, otwarto skle­
p y -

— Witajcie 1 — zawołał płk. Gą-
siorowskl do załogi, która wyle­
gła na pokład. 

Di wiek mowy polakiej, docho­
dzący z ciemności z portu afrykan 
skiego, wywołał na statku entu-

Żywe karykatury 
Naibujniejsza fantazja artysty 

nie mota współzawodniczyć z Natura 
Średniowieczne kalendarze, łró-1 modelu.. Jedyni* na podstawie opo-lrzę. a tylko słyszał o nlera od <a-|ność widzieć dziwne zwierze. 

dło wiedzy dla niezbyt Wtedy licz- wiadanla, lub opisu 1 to nie-tego, kiego, który znal śmiałego podróż­
nych osób, posiadających sztukę kto sam widział Opisywafle rwie-1 mka, przed laty malącego sposob-
czytaala, były właściwie encyklo­
pediami, książkami mówlącetnl „de 
omnibus rebus et quibusdam a" li*" 
— czyli o- „wszystkich rzeczach i 
niektórych innych". 

Odznaczały sie one przedziwną 
fantazją, szczególnie w dziedzinie 
opisów egzotycznych, zamorskich 
zwierząt, ilustrowanych rysunka­
mi. Jak wierne były te Ilustracje 
możemy łatwo wyobrazić sobie, 
wiedząc że artysta rysował bez 

Mieszkanki wKhuWct wybrzeży 
Afryki - „ryba ainbemla". 

Zakrawa, to na iart, ale tak by­
ło Istotnie. Zwierzęta owe. ryso­
wane w kalendarzach były popro-
stu fantazją, wyposażoną w najpo­
tworniejsze kształty, 

Dziś, gdy. przyrodnicy I wędrow 
cy, zaopatrzeni w nowoczesne a-
paraty fotograficzne przywożą set 
ki.oryginalnych zdleć. przekony­
wamy sie, ze najtajniejsza fanta­
zja średnlowicznyoh' artystów nie 
mogła' nietylko przewyższyć, ale 
nawet dorównać naturze, która 
tworzy niekiedy kształty wprost 
groteskowo-nlezwykłe, prawdzi­
wie *vwe ksrvkaturv. 

Nleuaowtte kształty ryby głębinowe) 
efektowną newe: -Diabeł 

•orski". 

Pr«w*ipo**«y sprawcą niezliczony cb jrwfctłowlecoiycb 
' drobny płaz: „brodaty smok". 

legend I 

Przednie łapy L paszcza pestka, chwy­
tającego drobne ptaki. 

Podziw dla Gdyni 
GDAŃSK. 16.10. Na zaprosze­

nie delegatów polskich członko­
wie zjaidu rady towarzystw 
przyjaciół Ligi Narodów • odbyli 
wczoraj przy pięknej pogodzie 
wycieczkę do portu gdyńskiego. 

O zainteresowaniu Gdynią 
świadczy fakt, iż.w wycieczce 
uczestniczyło 60 uczestników zja 
zdu. Port gdyński wywarł na 
nich Imponujące wrażenie. 

Ryba-baloo. rnzdynwjącą tle po wyk-
I cła z wody w postaci gnorawego ba­

lonika. 

Oroteakow* kształty gtowy, Iretyea zwykłego stłłla. amerykańskiego 

-Ruibruiune" Niemcy ochraniała obec­
nie swe olbrzymie samochody pancer­
ne siatkami, by zmylić. I udaremnić 
Wywiady i celnoic strzałów nieprzy­

jacielskich lotaiów. 

STASIK 126.000 
MEIAIOWCOW NKMtft«CH 
« 283 ortedsłeblorsiaji* 
BERLIN 16.10. w_ Teł. wl. — 

Stosownie do hasła związków za 
wodowych, rozpoczął się wczo­
raj straj metalowców na ca­
łej Unii. Strajkiem zostało obję­
tych 126.000 robotników w 2*S3 
przedsiębiorstwach. W- glosowa­
niu poprzedzającem proklamowa 
nie strajku 90.600 głosów wypo­
wiedziało się za strajkiem. 
15.835 przeciw strajkowi. De­
monstracyjny charakter strajku 
zadokumentowano w ten sposób, 
że robotnicy podjęli dziś rano 
pracę w normalnej porze 1 porzu­
cili ją równocześnie we wszyst­
kich zakładach o godz.'9.(My).l Piaancprzealibkriit 1 dodać dozamezrska. 

.Kraków" zbllia ale do porta w Died-
dzle. 

rząd kanału utrzymuje wielki sztab' 
świetnie płatnych urzędników, o-
irzymujących przeciętnie po„. 6.0Cto 
zł. miesięcznie I Rekrutują sie oni 
głównie z Anglików, Francnzów i 
Włochów. 

Polak jest tylko leden — pilot 
Konarzewski. 

Bogactwo towarzystwa kanału 
jest tak wielkie, że stać je. pa wet 
na° zakładanie całych miast, lak np. 
Port Fuada, nazwanego tak dla 
przypodobania sle królowi Egiptu, 

„Kraków" minął kanał 1 wprydaj 
do, za toki Suesklej, objechał miasto 
Suez i skierował sle ku morzr 
Czerwonemu. Upał wzmagał sle « 
raz bardziej, załoga i pasażerowie 
wyczekują daremnie chłodniejsze­
go wiatru lub deszczu. Trzeba się 
ochłodzić wodami mrrterataerni lub 
brać prymitywny prysznic.- z wę­
ża gumowego. Roprostu staje sie 
na pokładzie w stroju kąpielowym. 
a marynarz chwyta sikawe I 
puszcza tusz... | 

. Morza Czerwone . 
nie bardzo zasługuje na swą na­
zwę. Tylko przy dużej dozie do-

i brej woli można sie dopatrzyć na 
Jego wodach Czerwieni i totjrlko 
przy zachodzie stofica. Szczególnie 
dużo jest w nlem rekinów 1 delfi­
nów, wypływających zuchwale na 
powierzchnię.'Często widzi slę.ta/t-
że t zw. ryby latające, nie będące 
bynajmniej legendą. Jest to spe-
cjally rodzaj ryby, zaopatrzony w 
skrzydełka, któse pozwalają jej 
wzlatać — wprawdzie nie wyso­
ko—w powietrz*. 

Od Suezu przybył „Krakowowi" 
pasażer ,jia gapo". ' '. 

Była nim-Jaskółka. 
Znużona widocznie długim lo­

tem (może z Europy?) usiadła na 
maszcie 1 odbyła całą podróż do 
Dżeddy. Załoga statku zaprzyjaźni 
ła sie z małym, skrzydlatym podró 
żnikiem, uważając go za dobry o-
men w podróży. 

Po czterech . dniach fantastycz­
nych npalów „Kraków"' stanął 
wreszcie • 

n bram Arabłstanu. 
Lądowanie w największym- por* 

cie Hedżasu, Dżeddzie, nie Jest rze 
cza łatwa, gdyż urządzenia porto­
we są bardzo prymitywne. Utrud­
nia rzecz Jeszcze fakt, że na morzu 
przed Dżeddą rozciągają Sle zdraali 
we rafy koralowe, niby miny w 
blokadzie. Kapitan statku musi za­
czekać, aż słonce przesunie sie tak 
na horyzoncie, żeby oświetlało 
pod specjalnym kątem powierzchnie 
morza, uwydatniając należycie nie­
bezpieczeństwo. Dopiero wtedy mo 
że, odważyć się na zbliżenie, sie do 
redy.' ' , 

Zjawienie się bandery polskie) 
w Dżeddzie 

63 GODZINY Z W ID i EM 
SMOKI N I DMIE STUDNI 

Ofiara dtniotf 
I BleztfadwW Indztfel 
BYDGOSZCZ 16.10. W O v wywołało w'Dżeddzie sensacje. 

s:ro»lu zdarzył się tragiczny wv ^.Kraków" otoczyło- natychmiast-
padek, świadczący o nieslgcha- * rfrą 100 barek, na których Jechali 
nej ciemnocie I bezradności miej- * 
scowej ludności. 

«W czasie naprawiania studni 
znajdujący się na jej dnie w głę­
bokości 22 mtr. gospodarz Jan 
Rogalski przysypany zostaj zwa 
tern ziemi. 

Rodzina Rogalskiego, zamiast 
zwrócić się o pomoc fachową, pró 
bowała na' własną rękę go rato­
wać/nikt Jednak nie odważył z>e 
wejść do studnl< gdyż ściana gro. 
ziła w każdej chwili runięciem. 
Rogalski zaś tymczasem na dnie 
studni zasypany ziemia po szyję, 
rozpaczliwie wzywał pomocy. 

Ody wreszcie sprowadzono z 
sąsiedniej wsi studniarza Nazar-
da,.wydobył On Już tylko zimne 
zwłoki Rogalskiego, który w- o-
kropnej tfalce z widmem śnjlerd 
przebył tam 63 godziny. ' 

Arabowie. Hindusi 1 murzyni. 
Przybyli niebawem pp. Khalkł 

bey 1 Kassan bey, zapraszając płk. 
Gasiorowskiego na ląd. Trzy kilo-
mprry motorówka po morzu — f 
oto przedstawiciel rządu polskiego 
dotknął lądu ArabJI, gdzie mlalzłoi 
żyć poselstwo.królowi Hedłasu. 

W rozbrojonych Niemczech 

WINSZUJEMY 
Dztf: WJktorowł. 
Jutro; Łukaszowt. Samochody- pancerne w drodze.ną^ma* 

JąejgOk. 
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Pod sztandar 
MARSZAŁKA PIŁSUDSKIEGO 

W ostatnich dniach ożywiła 

Się znacznie akcja przedwy-
iorcza na terenie powiatu bia­

łostockiego. Harfo do nłet dał 
Bezpartyjny Blok Współpracy 
z Rządem, urządzając szereg 
wieców w miasteczkach i osa-
d a c h - . . . . u . 

Wiece gromadziły wielkie za-
z a s t ę p y l u d n o ś c i , gdyż 
wszyscy obecnie, zdają sobie 
•prawe, i i byt istnienia Polski 
jest zagrożony. 

Od zewnątrz czychają na na* 

odwieczni wrogowie, a od wew­
nątrz jesteśmy rozszarpywani 
przez part je polityczne i wa­
śnie. Tylko jedność i silna wła­
dza może zapewnić utrzymanie 
wolności, zdobytej ofiarną krwią 
najlepszych naszych synów. 

Bezpartyjny Blok Współpra­
cy z Rządem, na którego liście 
wyborczej figuruje na czoło-
wem miejscu Marszałek Józef 
Piłsudski, dąży do utrwalenia 
tego ładu i podniesienia dobro­
bytu współobywateli. 

Odpowiedź TrEtfiranusowl 
Na wezwanie p. Jana Miesz-

kowskiego, starosty grodzkiego 
w dniu wczorajszym p. Kacz­
marczyk, starosta powiatowy 
wpłacił w Banku Gospodarstwa 
Krajowego zł. 25 na łódź pod­
wodną „Odpowiedź Treviranu-
sowi", wzywając p- Hermanow-
skiego, prezydenta miasta do 
przedłużenia łańcucha, ofiaro­
dawców. 

P. Hennanowski złoży! na 
ten cel w Banku zł. 50 i wez­
wał do szlachetnej rywalizacji 

p.p. dr. Ziemilskiego, wicepre­
zydenta miasta, p. Filipowicza 
i dr. Siemaszko. 

xxv-iecie WALKI o gzi-gtą POLSKĄ 
W dniu 15 b. mi w sali kon-Laowęj p, F. Switalski, organiza- jest obojętną. Szczegóły w afi 

ferencyjn*j Urzędy Wojewoda- | cy fn4 P- P*** rJanicłrl i propa- szach. 
gandowej p.prez." Hennanowski 
złożyli sprawozdania z przed' 

odbyło się TirUgie pc 
Wojewódzkiego Korni-

kiego 
dzenie Wojewódzkiego 
teru Obchodu XXV-lecia Walki 
o Szkołę Polaka. Z powodu służ­
bowej nieobecności p. Woje­
wody przewodniczył wiceprzew. 
Komitetu Prezes Izby Skarbo­
wej p. Switalaki. 

Przewodniczący sekcji finan-

z 
siewziętych poczynań. 

W niedzielę, dnia 19 b. m. o 
godz. 13-ej w sali teatru „Pa­
lące" odbędzie się podniosła 
akademia okolicznościowa, na 
której nie zbraknie nikogo, ko­
mu walka o Szkołę Polską nie 

Przyleci przez Pani Wojewodę 
m P. Wo-
oreckiego, 

cic-SKrzy Aską i mec. 
delegację Rady 

Miejskiej m. Druskienik; dele­
gację Spółdz. Rolniczo-Handlo­
wej. 

W dniu wczorajsza 
jewoda przyjął: kpt. E 

Blk-ową Kmicic-Skrzy 
orożyńłką; 

P. Wojewoda złożył wizytę: 
płk. Błockiemu, d-cy 42 p.p.; 
płk. dypl. PorczyAskiemu, d-cy 
10 p. ułanów litewskich. 

P. Wojewodę rewizytował p. 
Wyszyński, prezes Sądu Okrę­
gowego w Wilnie. 

-

Komitet zainicjonował a na­
wet częściowo przeprowadził 
już odczyty w związkach i or­
ganizacjach (u pracowników mo­
nopolu spirytusowego i tytonio­
wego! w uniwersytecie po­
wszechnym oraz przed okolicz­
nościową sztuką teatru objaz­
dowego „Młody Las", przewi­
duje nadto dalsze odczyty, uro­
czysty obchód dziatwy szkolnej 
oraz poza przedsięwziętą jut 
zbiórką wśród młodzieży szkol­
nej przygotowuje pod przewod­
nictwem p. Kaminskiej urządze­
nie zbiórki ofiar na szkołę pol­
ską na obczyźnie. 

Budżet Miejskiego Komitetu 
W.F. I P.W. na rok 1930/31 

Na ostatnłem posiedzeniu 
Wojew. Komitetu Wychowania 
Fizycznego i Przytp, Wojsko­
wego zatwierdzono budżet Miej­
skiego Komitetu W.F. iP.W. na 
rok 1930-1 w w y s o k o ś c i 
Zł. 31.000.— 

Odznaczeni lekarze 
Za wydatną pracę i działal­

ność dla Polskiego Czerwone­
go Krzyża, zostali odznaczeni 
odznaką honorową P. C. K. III 
stopnia lekarze; dr. Konrad Fie­
dorowicz i Szczęsny Wróblew­
ski. 

W kilku wierszach 
— Magistrat wyznaczył na 20 

bm. pierwsze posiedzenie ce-

Wśród stuKu warsztatów pracy 
Województwo białostockie posiada przeszło 13 tysięcy placówek rzemieślniczych 

w drzewie, Według statystycznych da­
nych Izby Rzemieślniczej w 
Białymstoku w początku 1929 r. 
na terenie Województwa Biało-

Jeszcze ledna odpowiedź Treylranusowl. 
Kwesta na rzecz najbiedniejszych pomoMim 

W niedzielę, dnia 19 b. m. 
tmeiscowy Związek Strzelecki 
w dalszej swej akcji „Tygodnia 
Przeciwniemieckiego" zamierza 
przeprowadzić kwestę na rzecz 
najbiedniejszych Pomorzan, roz-
sprzedsjąc znaczki w cenie po 
10 gr. i nalepki po 1 zł. za sztu­

kę. Cena oraz ilość znaczków i 
nalepek ściśle określona. 

Związek Strzelecki za na-
szera pośrednictwem zwraca się 
do miejscowego społeczeństwa 
z prośbą o poparcie akcji przez 
nabywanie u kwestujących oma­
wianych znaczków i nalepek. 

Baczność właścicieli nieruchomości 
— „Białostocki Dziennik Wo­

jewódzki" Nr. 13 z dnia 20 K 
podaje rozporządzenie porząd­
kowe wojewody białostockiego 
z dnia 9.IX b.r. w sprawie za-

Z sądownictwa 
Wczoraj opuścił Białystok 

-sędzia okręgowy Kwiatkowski, 
udając się do Warszawy na 
stanowisko sędziego śledczego 
przy Sądzie Okręgowym. Na 
opróżnione stanowisko sędzie­
go okręgowego w Białymstoku 
został wyznaczony naczelnik 
Sądu Powiatowego w Bielsku 
Stanisław Skwarko. 

mykania bram oraz oświetla­
nia bram, sieni, klatek schodo­
wych i t. d. w domach miesz­
kalnych miast: Białystok, Grod­
no, Łomża i Suwałki. Bramy 
od 1 października do 31 marca 
winny być zamykane o godz. 
22, latarnie przy bramie należy 
odpowiednio o ś w i e t l a ć od 
zmierzchu do świtu. W każdym 
domu mieszkalnym przy bramie 
wejściowej winien być umiesz­
czony dzwonek alarmowy do 
dozorcy domu lab gospodarza. 
Rozporządzeni* weszło w ży­
cie z dniem 20 września. Prze­
kroczenia karane będą grzywną 
do zł. 500. 

Rozwój esperanta w Białymstoku 
W niedzielę odbyła się w 

T-wie Esperantystów uroczys­
tość rozpoczęcia nowych kur­
sów jęz. Esperanto, połączona 
z zamknięciem dotychczasowej 
XXV-ej grupy. 

Uroczystość zagaił prezes 
T-wa J. Szapiro, poczem nastą­
piło rozdanie świadectw absol­
wentom. Pierwszą nagrodę u-

zyskała p. G. Jabłonowicz. W 
imieniu absolwentów przema­
wiał p. Smonimczyk, w imie­
niu zaś wykładowców nauczy­
ciel p. Doroszko. 

Po deklamacjach w jęz, espe-
ranckim pp. Jabłonowiczówny 
i Porozowsldej nastąpił próbny 
wykład. Na nowe kursą zapi­
sało się przeszło 70 osób. 

Poszlakowani o Kradzież 
W związku z kradzieżą pocz­

tową, popełnioną na szlaku ko­
lejowym {.omża — Ostrołęka— 
Ostrów-Maaowiecka, zostali za­
trzymani na polecenie prokura­
tora w Łomży, urzędnik poczty 

Ostrołęka 2 Kazimierz Goław-
ski i robotnik dniówkowy pocz­
ty Stanisław Pozarowsld, jako 
poszlakowani o dokonanie te} 
kradzieży. Zostali oni osadzeni 
w więzieniu. 

Drzyjcie zające przed i-szym listopada 
Wobec licznych zapytań osób _ pyl 

zainteresowanych, Starostwo 
Powiatowe w Białymstoku po­
daje do wiadomości, że w myśl 
§ 2 Rozporządzenia p. Woje­
wody Białostockiego z dnia 

5,XII-29 (Białostocki Dziennik 
Wojewódzki Nr. 20 pozycja 204) 
czas ochronny na zające-sza-
raki trwa bez zmiany w roku 
bieżącym do dnia 31 paździer­
nika włącznie. 

stockiego czynnych warsztatów 
rzemieślniczych było 8337, z 
czego grupa budowlana posiada 
16 warsztatów dekarskich, 8 
garncarskich, 15 kamieniarskich, 
K i murarskich, 4 rzeźbiarskich 
w kamieniu, 2 studniarskich. 44 
szklarskich, 18 zduńskich, 3 la­
kierniczych i III malarskich. 

W grupie drzewnej: 21 bed­
narskich, 121 ciesielskich, 3 ko­
szykarskich, 104 kołodziejskich, 

1 rzeźbiarski 
stolarskich, 11 tokarskich. 3 wy' 
rób instrumentów muzycznych 
i 1 grzebieniariki. a # ^ W 

W grupie włókienniczej: 3 
bendażowniczvch, 175 czap i-
czycb, 61 kapel uszniczych, 69 
kuśnierskich 1796 krawieckich, 
37 powroznktych, 9 siczatkar-
skich, 1 szmuklerski, 28 tapi­
c e r a c h . 

W grupie metalowej: 129 Ma-

flczftiiSKc/iOiify k r a m 

ELITĘ 
Udellkatnla I bieli cerą 

Tym razem nie udało się 
Do przybyłego wieśniaka pod­

szedł na Rynku Ignacy Galiń­
ski mrugnąwszy znacząco okiem 
wciągnął go do bramy. 

Tu wyciągnął z kieszeni ob­
rączki, coś tak jakby złote i 
westchnąwszy głęboko opowie­
dział bajeczkę o ucieczce z 
Rosji Sowieckiej, o posiadanym 
ongiś majątku i o tych ostat­
nich klejnotach — obrączkach, 
które mu pozostały, a któreby, 

tylko z konieczności, rad wieś­
niakowi sprzedać ca wielce 
przystępną cenę. 

Nienaiwny kmiotek odrazu 
zorientował się w sytuacji i za­
meldował posterunkowemu, któ­
ry spisał protokół za usiłowa­
nie sprzedaży obrączek tomba­
kowych za złote. Komisarjat 
skierował Galińskiego wraz z 
dochodzeniem do władz sądo­
wych. 

619 charskich, 2 bronzowniczych, 
17 kotlarskich, 591 kowalskich, 
8 mosiężniczych, 283 ślusarskich, 
49 tokarskich metalowych, 7 
grawerskich, 8 jubilerskich, 2 
złotniczych, 140 zegarmistrzow­
skich. 

W grupie spożywczej: 41 cu­
kierniczych, 8 kuchmistrzow-
skieb, 619 piekarskich, 422 rzeź-
niczych i 201 wędliniarskich. 

W grupie skórzanej: 131 cho-
lewkarskich, 142 rymarskich, 
1583 szewskich, 152 garbarskich 
i 40 introligatorskich. 

W grupie usług osobistych: 
52 fotograficznych, 271 fryzjer­
skich i 2 perukarskie. 

Przypuszczalna ilość warszta­
tów rzemieślniczych, istnieją­
cych na terenie województwa 
białostockiego w chwili obec­
nej _ zdaniem Izby Rzemieślni­
czej, będzie przeszło 13 tysięcy. 

Z traku zbytu... 
Z powoda braku zbytu zos­

tały unieruchomione: przędza! 
nia Amiela i Kulikowskiego 
(Mickiewicza 12), zatrudniająca 
45 robotnik., przędzalnia Gryn-
berga (Konopnickiej 3)—druga 
zmiana 40 robotników, wykoń-
czalnia sukna Openhejma (Mic­
kiewicza 35) — druga zmiana 
robotników 12, i oddział tkacki 
L D. Szpiro (Łąkowa 4)—draga 
zmiana 60 robotników. 

Propaganda Książek 
Ukazał się Nr. 10-y, za paź­

dziernik r.b., popularnego mie­
sięcznika poświęconego propa­
gandzie książek p.n. „Kurjer 
Księgarski dla wszystkich". Aby 
utrzymać się na powierzchni 
życia kulturalnego, konieczna 
jest orientacja w sprawach przy­
najmniej wybitniejszych nowo­
ści wydawniczych. Dobrym kom 
pasem śród odmętu nowych 
książek jest „Kurier Księgarski 
dla wszystkich", organ Domu 
Książki Polskiej, redagowany 
przez E.W. Szelążka. 

Październikowy zeszyt otwie­
ra obszerniejsza recenzja z po­
rywającego romansu historycz­
nego Wacława Gąsiorowskiego 

MODERN 
D Z I Ś 

PREMJERft 

Najnowszy przebój 

N I E M Y 
produkcji 1930/31 

ORKIESTRA 
pod batutą 

..ponawia 
Początek: 6ao, 8«o, 10ao 

BOŻYSZCZE KOBIET 

IWAN 
PETROWICZ 

I HR. AGNES ESTERHAZY 
W przepięknym drunacic pożądania, zmysłów I namiętności 

NOC UPOJEN 
Promienna epopea miłosna dmz młodzieńczych. 

p.t. „Pani Walewska". Poza sta-
łemi działami (książki, które 
trzeba przeczytać; przegląd gło­
sów prasy; ze świata książki), 
omawiany numer zawiera po­
nadto bibliograf ję literatury po­
litycznej, oraz bibliografię pow­
stania listopadowego. 

W e własnym interesie powi­
nien czytelnik i nabywca ksią­
żek mieć zawsze pod ręką 
„Kasjer Księgarski dla wszyst­
kich". Adres redakcji: Warsza­
wa, PL 3 Krzyży 8. Cena pi­
sma rekordowo niska: 1 zł. 
80 gr. roczni* wraz z prze­
syłką. 

M. SYR0TA 
(ftłri.y itrami i fizikt-tinaji) 

P O W R Ó C I Ł 
Rynek Koiciuazki 7, tel. 17-75. 

17 tysięcy 
poszło z dymem 

We wsi Polityły w pow. biel­
skim w zabudowaniach Alek' 
sandra Pietraszki wybuchł po 
żar. Spaliły aię 2 stodoły, 3 
chlewy, szopa i inwentarz. Po­
szkodowani gospodarze obli­
czają swoje straty na 17.000 zł 

KOMUNIKAT. 
Komitet Nauczycieli . Szkół 

Powszechnych urządza zebra­
nie w sprawie wyborów do 
Sejmu i Senatu w niedzielę, dn. 
19 bm. o godz. 13-ej pop. w 
sali Sekretariatu Woj. B.B. WzR., 
na które to zebranie wszyst 
kich nauczycieli najuprzejmiej 
zaprasza. 
Przewodnicząca Tymczasowego Komitetu 

f—) Józefd Kossek 

nr Al«»u»nd«rfi„rw|ry 
Sp.c|alaa»c: 

(IITOSI i tśm, ftlffTIIII I •MZIfWtH 
Przyfrunie od godz. 9—1 i od 4—8 w. 
Białystok, Lipowa 17, Tel. 6-40 

lem rozpatrzenia preliminarza 
budżetowegona 1931/33 r. Posie­
dzenia* odbywać się będą per­
iody celne aż do ostatecznego 
opracowanie. 

— Onegdaj odbyło się zebra­
nie robotników-metalowców fab­
ryki Gotliba w sprawie niewy-
płacania zaległych zarobków za 
czas 3 — 4 tygodni. Uchwalono 
zwrócić się do właściciela fab­
ryki z żądaniem wypłacenia za­
ległości, w razie nieuwzględ­
nienia przystąpić do strajku. 

— Policja zatrzymała Wła­
dysława Dąbrowskiego za kra­
dzież 1.200 zł. Znaleziona przy 
nim 800 zl. zwrócono poszko­
dowanemu Samuelowi Jaaio-
nowskierau. 

— Zatrzymano Romana Kras-
niewskiego, który skradł rower 
w Białowieży. 

— Osadzono w areszcie Jó­
zefa Albrecha za kradzież bie­
lizny i butów z poczekalni sta­
cyjnej. Poszkodowany Janlciń-
ski rzeczy otrzymał. 

— W tych dniach na łąkach 
wsi Karpowicze gm. Dolistowo 
od uderzenia pioruna spłonął 
stóg siana. 

— W kjosku przy ul. Rynek 
Kościuszki róg Sienkiewicza 
szofer Władysław Matowicki 
przez nieostrożność oddał strzał 
z rewolweru, nie powodując na 
szczęście wypadku. 

— W osadzie Białowieża w 
parku pałacowym z powodu 
rozstroju nerwowego powiesiła 
się 21-letnia panna Zoija Demi-
liczówna. 
• — W e wsi Horaczki gm. Woło-

wiczowce zatrzymano JanaBo-
cisa z przemytem 2,57 kg. sa­
charyny pochodzenia litewskie­
go. Przemytnika wraz z prze­
mytem skierowano do Urzędu 
Celnego. 

— Złodzieje skradli z mieska-
nia Złaty Aleksandrowicz (Brań­
ska 4) garderobę na 600 z\. 

— Lejzer Mowszowski (Lipo­
wa 22) zameldował policji, że 
złodzie skradli mu ze sklepu 
artykuły elektrotechniczne na 
2.500 zł. 

— W tych dniach 17-letnia 
Felicja Teul napiła się esencji 
octowej. Denatkę w stanie b. 
ciężkim przewieziono do Szpi­
tala Żydowskiego. Przyczyną 
targnięcia się na życie był kry­
tyczny stan materialny. 

Dr. Neumark 
i 

Przytmute od foda. 10-12 1 od 3—• w, 
Białystok, *L Kilińskiego i i . 

Telefon Nr. 6-06. 

Itltunli aTrtii 

riergkznl zastąp 
cy da komisowej 

sprzedaży wirówek. 
parników i maszyn 
do szycia światowej 
szwedzkiej fabryki 
poszukiwani na po­
wiaty białostocki. 
wołkowuki 1 gro­
dzieński. Oferty na 
piśmie kierować do 
20.X. b.r. Białystok. 
Poste Restante. W. 
Puciato. 

Fortepian krótki 
czarny okazyjni. 

sprzedam. Mazo­
wiecka 29. skleo. 
Ygubiono 
• » wojskowa. 

Żądać wszędzie najlepszych obcasów krajowych firmy 

książka 
eyd. 

przez PJC.U. Biali-
stok. na iroic Jó» -
fa. syna Jaaa, Jn-

czyka, rocznik 
1904. zam. Wólkę 

. « « — « . . . Ratowiecką. gmina 
M A R S " I Czarna-Wie.. 

Zginął piea 
z obrożą 

wilk 
skó­

rzaną. Uprasza sie, 
o odprowadzenie za 
nagrodą: Czackie-
go 7-a. 

Zgubiono kaiąlecz 
kej marek kon­

troli firmy .Singer 
Sewing Machinę 
Company" od. nu­
meru 2112177 do 
numeru 2812200, 
Seria A. po zL 10 
każda, czyli na su­
mą zŁ 240. 1 od Nr. 
936168 doNr. 936200 
Seria A. po zf. 1 
czyli na sumę zt. 33. 
razem o* zL 277 
(Dwietcłtledemdzie 
siat siedem). W ra­
zie odnalezienia •-
praaza sią o odda­
nie do magazynu 
Singera w Ostrołę­
ce. przy nL Ostrow-
akisl Nr. 35. Ostrze­
ga aie przed naby­
waniem powyzazy eh 
marek kontroli, po­
nieważ takowe są 
nieważno. 
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